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Rękopisóvr nadesłanych nie zwraca się. 20 gr.

Cany ogłoszęAt
Za  1 w lersr m ilim etr. (6»/, cm . szer.) w zwykłych ogłosze­
niach  g i H ,  w nŁ > s»anem  i w nekrologach g r .  50, 
w  kroi.ice, re p e rtu a r, dział gospodarczy, paski w tekście

Jir. II, pod nagłów kiem  n a  pierwszej s tron ie  z ł .  V -. Za 
ed n - -A >wv w  drobnych g ło szen iic h  g r .  10, kupno 

: surzeda* słow o g r .  11, m atrym onialne, korespondencje, 
pryw atne słow o g r  20, dla n o szu k u ig cy ch  p ra cy  g r .  ł .  
Z zastrzeżeniem  m iejsc 25 p rc .  Zagranicz. o zo prc. drożej

S P R A W A  S A M O R Z Ą D U .
Na terenie P ań stw a  Polskiego opie­

k ł  Się sam orząd na. różnych podsta- 
wach, zależnie od  tych  czy  ow ych 
N staoiow ień, odiziediziczoiniych po za- 
hercach. Jedynie na terenie, byłej Kon­
gresów ki już w  roku 1919 ustrój sam o­
rządow y unorm ow ało specjalne rozpo­
rządzenie Naczelnika P aństw a, ponadto 
ii a kresach  w schodnich obow iązują od 
dłuższego czasu zarządzenia sam orzą­
dowe kom isarza Ziem W schodnich 
Osm ołowskiego. N atom iast w  całej 
M ałopoisce o raz  Wdelkoipolsce pozosta- 
wionp z  drobnem i zmianami zasady 
ustroju sam orządo w ego. otrzym anego 
w spadku po Austrii, i Niemczech.

Od pierw szej chwili istnienia Sejmu 
były czynione próby unifikacji ustaw  
sam orządo w yon . Z pierw szym  (projek­
tem w ystąpił w  roku 1919 ów czesny 
Minister Spraw  W ew nętrznych  Stani­
sław  W ojciechowski, jednakże projekt 
upadł z  pow odu ostre j obstrukcji prze­
ciw  ustrojow i gmin w iejskich ze stro ­
ny Stapińskiego i jego ludzi. P róbę poci 
jętą p rzez Ministra Woiciecnow&kiego 
.kontynuował w roku  1924 prem ier 
Grabski, rów nież bez rezultatu . Nie b y ­
ło w iększości sejmowej, zdolnej zdo­
być się na  k rok  konieczny, ważny. ; 
zasadniczy..

A z biegiem lat sp raw a  s taw a ła  się 
coraz bardziej piekącą. U góry  Zdoby­
liśmy sobie, s in ą  i zw artą  budowlę ad 
nunistracji publicznej; dół jej i funda­
menty by ły  stare, cudze, niezdolne u- 
dźwignąć ciężaru dzisiejszych czasów , 
dzisiejszy cli stosunków . Tó b y ło  po­
wodem, że R Ząd obecny postaw ił w 
szeregu spraw , k tó re  m uszą być iak- 
najszybciej załatw ione, także i spraw ę 
sam orządu terytorialnego. Uchwalona 
ostatnio p rzez Sejm  ustaw a o częścio­
wej zmianie ustroju sam orządu te ry to r­
ialnego jest w ynikiem  inicjatyw y i w y­
siłku Rządu i tego obozu, k tóry  w espół 
z Rządem  w ziął na sw e barki odpowie 
dzielność za losy  i poczynania P ań­
stw a.

Zdobyła tą  ustaw ą Polska budowę 
zdrow ą, lacjonainą, w iążącą admini­
strację publiczną w  państw ie dem okra- 
iycznem, jakiem jest Polska, w, jedną lo 
gicagn całość

U staw a w yw ołała  ogrom ną .dyskusję, 
szereg głosów  kry tycznych , zrodziła 
całą literaturę. Ci, którzy nad tem  za­
gadnieniem. pracow ali, odbyli zgórą 3UU 
zgrom adzeń i konferencyj. S tąd  śmia­
ło m ożna tw ierdzić, że rzecz przygoto­
w ano z maksimum staranności po 
głębołaeni rozw ażeniu i wniknięciu w 
istotę tego problemu.

Inspirowane przez koła opozycy> 
11 e k rąży ły  w śród ogółu na tem at 
1£j u staw y  w ersie, sprzeczne zupełnie 
z  lej treścią i jej założeniami. Dlatego 
dobrze się stało  1 Pełne zdobyło to sóiorc 
uznanie, z inicjatyw y Rady G rodz­
kiej i BW R zjaw,iii się przed pow aż- 
nem gnomom h\ow akiego  o b yw ate l-, 
stw a ci, k tórzy  w  tworzeniu tej usta 
w y biizki i bezpośredni M ali udziai: 
panowie w icem arszałek Sejmu Dr. Po­
lakiewicz i poseł ziemi1 pomorskiej Dr 
R-zóska że  w  sposób- jasny i pląs-’ 
tyczny przedstaw ił, treść, cei i istotę 
iej ustaw y, że  uwy pukli,L te  m omenty, 
które stanow iły  linje w y tyczne  przy 
jej budowaniu. Ze w stazaij, jakie z  nic; 
płyną korzyści dla P aństw a. jaL *  d*a 
o b y w ateL

W ięc przedew szysik i erm: ustaw a iest 
w ynikiem  p od s  k  i e j  m y ś l i  s. a-  
m o r z ą d o w e j  i s ł u ż y  p o l ­
s k i e j  r a c j i  s t a n  u. Na ten moment, 
w agi niesłychanej, musi *srę- zw rócić 
uw agę, analizując poszczególne punkty 
ustaw y.

U staw a jest r a m o w ą .  Nic stanowi 
ona pełnej konstytucji samorządovte.'j;bo 
■ta sp raw a nie dojrzała jeszcze do osta­
tecznego. rozstrzygnięcia. R am ow ą być 
musiała, bo zby t wielkie w  tej chwili 
istnieją różnice m iędzy jednostką samo 
■r,zą.du na Polesiu, czy  W ołyniu a w 
Poizmańskicm czy M ałopoisce. W  ru­
mach ustaw y  musi jej realizacja, jej 
w ykonanie iść .po linji tych różnic i 
tych  rozbieżności.

A cecha dalsza: ustaw a jest I e d n  o-

1 i t a .  jednolitość ustaw y i jej .równość 
przejaw ia się najdobitniej w  ordynacji 
w yborczej do gromad gmin i miasL 
Nie sposób by ło  uw zględnić pretensyj 
mniejszości narodow ych, b y  im dać 
jakieś odrebne, specjalne .prawa. Ni* 
można b y ło  d aw ać więcej praw. oby ­
w atelom  w ojew ództw  południowo- 
wschodnich, niż się ich daje obyw ate­
lom w  woi. centralnych. U staw a daie 
lojalnmu obyw atelow i jednakow e pra­
wa, bez względu na  to  jakim  ■ rykiem 
mówi i w  której części P ań s tw : miesz­
ka. O rdynacja przestrzega zasady spra 
wiedliwej reprezentacji mniejszości bez 
względu na jej narodow ość lub czy jest 
mniejszością gospodarczą, kulturalną... 
czy zaw odow ą.

Podkreślono też w  w ygłoszonych w

0. W . P . został rozwiązany
na terenie całego Państw a.

W arszaw a, 27 m arca. (PAT) Mini­
ste r Spraw  'W ew nętrznych w y d a ł w ra 
dzom adm inistracji ogólnej polecenie 
rozw iązania  z  dniem 28 bm. w szy st­
kich jednostek organizacyjnych Obozu 
W ielkiej Polski, istniejących jeszcze na 
terenach poszczególnych w ojew ództw .

Z arządzanie to  mojffwane jest tam, 
że działalność .organizacji i członków  
O W P już p raw ie od sam ego zaran ia  
jego istnienia stanęła w  w yraźnej koli 
zji z kodeksem  karnym  i nakazam i 
w ładz państw ow ych. O W P  w yw ołu ­
jąc stale ekscesy, zaburzenia j gw ał­
ty , s ta ł się czynnikiem , w prow adzają­
cym  w  P aństw ie zam ęt, szerzącym  
niepokój, naruszającym  bezpieczeń­
stw o i porządek publiczny, podsyca­
jący  nienawiści partyjne i rasow e.

W ładze państw ow e w ykaza ły  dale­
ko posuniętą tolerancję w stosunku do 
organizacji, likwidując jej działalność 
sporadycznie tylko na terenie poszczą 
gólnych w ojew ództw , poddając rep re­
sjom w yłącznie poszczególnych człon­
ków O W P, bądź silosując indywióual--' 
ne środki prew encyjne.

O statnie jednak ekscesy m  terem.cli 
w ojew ództw  lwowskiego, k rakow skie­
go i białostockiego, p row adzące do 
w yw ołania ogólnych zaburzeń, udo­
w odniły, że dalsze to lerow anie O W P 
byłoby  sprzeczne z interesem  P ań­
stw a. Dlatego też M inister Spraw  W e 
w nętrznych  zdecydow ał rozw iązać 
OWP; i n a  terenie tych  województw7, 
gdzie (dotychczas nie został przez wła 
dze zlikwidowany.

Decydujący krok Japonji.
Japunja wycofała się o k ia ln ie  z  Ligi Narodów .

Tokio, 27 m arca. (PAT) R ząd japoń­
ski p rzesłał telegraficznie na rece se­
k re ta rza  generalnego Ligi Narodów  za 
w iadom ienie o  w ycofanie się Japonji 
z  Ligi Narodów.

Tokio, 27 m arca. (PAT) Nota Japo­
nii do Ligi Narodów  stw ierdza, że ra ­
port przyjęty  przez Ligę o raz  jej za­
lecenia stoją w  zasadniczej sprzeczno­
ści z poglądam i Japonji nu sposób za­
pew nienia trw ałego  pokoju na Dale­
kim W schodzie

Tokio, 27 m arca. (PAT) Zawiadomie­
nie o w ystąpieniu Japonii z L isi Naro­
dów, przesłane po uzyskaniu sankcji 
cesar.za do Genew y, zaw iera obszerne 
m otyw y, k tóre skłoniły rząd  japoński 
do w ycofania się z iitsty-tucji genew ­
skiej.

Dokument, przesłany na ręce  sir E- 
ryka  Druimnonda, zarzuca Lidze Na­
rodów, iż rzekom o przyw iązyw ała  
w iększe znaczenie d o  utrzym ania iogr 
m uły, nie dającej .się zastosow ać, oraz 
do obrony  tezy  akademickiej, niż do 
.jusmiiefiia ź*Ł>dła Bnąr&zk eh konflik­

tów. Japonja b y ła  zm uszona s tw ie r­
dzić istnieni. nicdającej sie pogodzić 
różnicy  poglądów m iędzy Japonią, a 
Ligą Narodów, w  spraw ie polityki po­
koju.

Tokio, 27 m arca. (PAT) Jednocze­
śnie z  w ysłaniem  przez rząd  japoński 
do sekre taria tu  Ligi Nar. noty o w y ­
stąpieniu Japonji z Ligi, cesarz  w ydal 
orędzie, w  którein stw ierdza dążenie 
Japonji do u trzym ania pokoju nietylko 
na Dalekim W schodzie, ale na całym  
świecie. Orędzie podkreśla koniecz­
ność szanow ania niepodległości pań­
stw a m andżurskiego i popierania jego 
rozw oju i w zyw a cały naródi do zje­
dnoczenia i wytężonej p racy . W  tym  
sam ym  czasie ogłoszoną została pro­
klam acja prem iera Saito, k tó ra  w zy ­
w a  naród  do kierow ania .się zasada­
mi w y s unię tętni p rzez orędzie cesar­
skie i w y raża  nadzieję, żc inne naro­
dy zrozumieją, iż Japonja kieruje się 
stale nic czeir. innem, jak  dążeniem do
u trzym ania pokoju.

- —

lw ow skim  ratuszu  referatach ten  faki 
niezmiernie zasadniczy, ż  e a d  r .i : n i- 
s 11 a c  j a  o a ń s t w o w a  i s a m o ­
r z ą d o w a ,  t o  n i e  s ą  o d i ę b -  
n e  o r g a n i z m y ,  l e c z  w s p ó l ­
n e  r a m i ę  j e d n e j  i t e j  s a ­
m e j  a d m i n i s t r a c j i  p u b l i c z -  
n  e jC. Odrzucono p rzeto  w  ustawie 
skalę m yślenia teoriam i daw nych cza­
sów , że sam orząd to odrębna w ładza a 
(Zakres jego kompetencji, to  okopy, z 
k tó rych  winien on się bronić p rzed  in­
gerencją czynnika państw ow ego. Samo 
rząd jest jedną z  form zorganizow ane­
go uuziału obyw ateli w  w ykonyw aniu 
izadań publicznych. O rganizacja sam o­
rządow a w łączona do państw owej win 
na stanow ić z  administracją rządow ą 
(Zharmonizowane ogniwo w  system ie 
adm inistracji publicznej; z  życia sam o­
rządow ego usunięta być musi nato­
m iast polityka i szkodliw e skutki me­
tod party jnych.

Jednym  z  (najważniejszych m om en­
tów nowej ustaw y  jest w prow adzenie 
na całym, obszarze  P aństw a jednolitego 
typ  u gminy wiejskiej. Czyni to  zadość 
■najistotniejszym potrzebom  .samorządu. 
Zagadnienia, czy gmina w  Polsce ma 
być zbiorow ą, czy  jednostkowa, uuie- 
m cżliw iało dotąd reform ę samorządu. 
Istniejąca po dzień dzisiejszy różnorod­
ność typów  prany* paraliżow ała racjo­
nalne adm inistrowanie państw em  i 
spow odow ać mogła zle skutki na­
w et w dziedzinie obrony P aństw a. 
S tąd  zgodzono się na jednolity7 typ  g m i 
n y  z b i o r o w e j ,  bo tylko taka gmi­
na posiada m aterialne j kulturalne pod­
staw y  istnienia i gospodarki i ty lko  o- 
na może być zdrow ą podstaw ą samej 
rządu. Na zarzut, że adm inistrow anie 
gminą zbiorow ą je-st droższe, odpowie­
dzieć m ożna faktem , w ynikającym  z dc 
tychczasow ego doświadczenia, że iza-ra 
zem tam , gdzie istnieje gmina zbiorowa, 
tańszą jest ogólna adm inistracja publi­
czna.

W  odniesieniu w reszcie do samo­
rządu m iast w prow adzono tak koniecz­
ny  c z y  r  n i k f a c h o w o ś c i .  Minęły 
czasy , gdy na burm istrzow ał ich stol­
cach wielkich miast mogli zasiadać dy-. 
iletanci. Dzisiejsze życie ' sprow adziło  
z sobą tyle fachow ych zagadnień natu­
ry  społecznej, fiua .vou ej. technicznej, 
itd. itd., że ;nic rozw iąże ich żadna naj­
lepsza w.ola, a  jedynie tylko Iwffdza, 
dośw iadczenie, fachowość. Dlatego 
n stastaw a  musi się dom gać od tydii, 
k tó rzy  kierują aparatem  . uo.ifen.dii 
miejskiego, o d - p o  w  i e d z i . ; n •o?ś c i, 
w y k s z t a ł c e n i a ,  k w a l i f i k a c j i .

Trudno pominąć w  tern w s z y s tk ie a i  
tego, ż e  opozycja, mając z a w s z e  pi ino 
objekcyj przeciw  te j  u s ta w ie ,  nie z d o ­
ła ła  jednak zgłosić nigdy ani Jednego  
konkretnego wniosku, ani jeancj r z e ­
czowej popraw ia. Nad taką  jałow ą c- 
pozycją musiało się siłą rzeczy p rze jść  
do porządku dziennego i Przeciw staw : l 
jej tw órczą m yśl i tw órczą in i c ja ty w ę  
I tak  zdobyliśm y ustaw ę n o w ą ,  p&slĄ,* 
■jednolitą i dobrą. Daje nam  o n a  w s z e l ­
k ą  możność celow ego i rac.ionahiefee 
doboru ludzi do organów , m ających ob­
sługiw ać zbiorow e p o t r z e b y  całego spo 
łcczeństw a, m ających w ykonyw ać a d ­
m inistrację publiczną ku największem u 
pożytkow i t i k  środow isk 1 okala., eh, 
łal i całego Państwa.

— O j  m
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Kontrasygnata aktów Prczirden '.a Ł ?.
wymiar sprawiedliwości i Kontrola Państwowa.

TRZY REFERATY WYGŁOSZONE

W arszawa. 27 m arca. (PAT). Dziś 
odbyło sie posiedzenie komisji konsty ­
tucyjne i sejmu, .na k tórem  w icem ar­
szałek Car w ygłosił re fe ra t o  kontr­
asygnacie. R eferent postaw ił następu­
jące tezy:

1. Akty w ypływ ające z upraw nień 
osobistych '(prerogatyw ) P rezy d en ta  

(Rzplitej e ię  w ym agają kontrasygnaty . 
Należą do nich: a) ak ty  nominacji i 
odw ołania p rezesa R ady m inistrów, 
'Prezesa Sądu N ajw yższego, p rezesa 
Najw yższej Izby Kontroli, generalnego 
kom isarza w yborczego, oraz urzędni­
ków  kancelarii cyw ilnej; ib) wszelkie 
ak ty  P rezyden ta  Rzplitej, jako 
zw ierzchnika sił zbrojnych, a w  tej 
liczbie nominacja i zwolnienie general­
nego Inspektora sił zbrojnych, i na­
czelnego W odza; c) ak ty  rozw iązania 
sejmu i senatu przed upływ em  kaden­
cji; d) ak ty  powołania senatorów : 
e) ak ty  w ydane w  w ykonaniu p raw a 
,veta ustaw odaw czego; f) zarządzenia 
o oddaniu członków rządu pod sąd 
T rybuału  S tanu; g) ak ty  łaski i pie­
czy  praw nej; h) orędzia nie będące 
aktam i o  praw nopaństw ow em  znaczę 
niu.

2. Akty urzędow e P rezyden ta  Rzpli­
tej, niezwolnione z kon trasy gnaty, w y  
magaja dla savei ważności podpisu pre 
zesa Rady m inistrów  i m inistra do za­
kresu  którego należy dana spraw a. 
W yjątek  stanow ią ak ty  nominacji sę­
dziów i oficerów, k tóre  będą konlr- 
asygnow aue przez w łaściw ego mini­
stra.

N astępne poseł Paschalski w ygłosił 
referat o w ym iarze sprawiedliwości, 
w edług projektu klubu BBW R.. co do 
zmian w  konstytucji. Był to dalszy 
P ag  referatu  posła Pasehalskiego. w y 
głoszonego na lem at sadów przysię­
głych. R eferent przedstaw ił m. in. na­
stępujące tezy :

1) A rtykuł 76 konstytucji, traktujący 
o nom iracji sędziów przez P rezyden ta  
Rzplitej należy p rzeredagow ać w  
brzm ieniu projek-u BBW R. w sposób 
n?jifP u jae j*  „P rezyden t Rzplitej m ia­
nuje sędziego, o ile ustaw a szczegóło­
w a nie stanow i inaczej11.

2) A rtykuł 81, k tó ry  mówi. ze  sąd 
nie ma praw a badania ważności u staw  
należycie ©głoszonych. referen t propo 
nuje uzupełnić następująco: „i rozpo­
rządzeń P rezyden ta  Rzplitej z mocą 
ustaw y".

A rtyku1 84 konstytucji m ów iący » 
Sądz:e  N ajw yższym , referent propoim 
je przyjąć w edług projektu BBV\T?

3) M .nister spraw iedliw ości bada le- 
galnioiść .rozporządzeń. w ydanych  
p rzez poszczególnych ministrów.

Następnie poseł Czrnna w ygłosił re ­
ferat o kontroli bilansowej.. Do kontro­
lowania całości gospodarki państw o­
wej o raz  w szystk ich  zw iązków  pulbli-

Projekf nowej konstytucji 
austriackiej.

W iedeń, 27 m arca. (PAT) „Der M or- 
gen“ donosi, że. rząd  austriacki prze­
dłoży w  najbliższych dniach w szy st­
kim stronnictw om  parlam entu projekt 
nowej konstytucji.

P ro jek t będzie się opierał w edle in­
formacji pisma na następujących zasa­
dach:

R ada N arodow a ma pozostać nadał 
w  sw ej dotychczasow ej formie, kom ­
petencje jej jednak będą ogram czone 
do  sp raw  politycznych i kulturalnych. 
P unkt ciężkości ustaw odastw a prze­
niesiony będzie do R ady Związkowej, 
k tó ra  w  mj-śl zasadniczych postano­
w ień konstytucji z roku 1329 przemie­
niona będzie w  Radę stanów  i krajów. 
Do kom petencji tej rady należeć będą 
.s p r a w y  gospodarcze i  finansowe

W KOMISJI KONSTYTUCYJNEJ.

czuo-prawinyeli pow ołaną jest Kontro­
la P aństw ow a zorganizow ana na zasa­
dzie kolegialności } niezaw isłości sę ­
dziowskiej. P rezesa  Kontroli P ań stw a  
mianuje i odw ołuje bez w niosku i bez 
kon trasygnaty  P rezy d en t Rzplitej. P re  
zes Kontorlj. zajmuje stanow isko rów ­
norzędne z m inistrem  i jest odpowie­
dzialny w edług .zasad ustalonych dla 
odpowiedzialności m inistrów , nie w d io  
dzi jednak w  skład R ady M inistrów.

W iceprezesa i człoków  kolegium 
Kontroli P aństw ow ej mianuje P re z y ­
dent Rzplitej na wniosek prezesa.

Na zakończenie posiedzenia p rze­
w odniczący komisji w icem arszałek 
M akowski podkreślił,* że kom isja na 
lem zam yka okres swej pracy , który 
głów nie polegał na referatach. R efera­
ty  te  pogłębiły  znacznie całe  zagad­
nienie oraz p rzyczyniły  sie do podnie- 
sieinia prac. Sejmu na poziom o.^v:elc 
w yższy. W końcu przew odniczący po­
dziękow ał członkom komisji za inten­
syw na w spółpracę.

Na tern posiedzenie zamknięto.

„|tf chuitii obecne: rozstrzyga się
sprawa pokoiu lub wojny“ .

PRZEMÓWIENIE PAUL BONCOURA NA Ba NKIECIE PRASOWYM.

P ary ż , 27 m arca. (FAT) Pau l Boin- 
cour w ygłosił na bankiecie przedsta­
wicieli p rasy  zagranicznej przem ów ie­
nie, w  k tórem  poruszył aktualne za­
gadnienia polityki zagranicznej.

O św iadczył on, że obecne trudności 
są bardzo pow ażne, ale nie są to tru - 
dnośai nie dające się przezw yciężyć.

N iewątpliw ie w  chwili obecnej roz­
strzyga się spraw a pokoju lub w ojny. 
Konieczne jest, by konferencja rozbro­
jeniowa doprow adziła do pom yślnych 
rezultatów . N iepowodzenie jej ozna­
czałoby w yścig  zbrojeń, k tó ry b y  do­
prow adził do katastro fy .

Paul Boncbur stw ierdza z radością, 
że plan M ac Donalda potw ierdza część 
zasad, na k tórych opiera się p la n f ra n  
cuski. Podobnie propozycje francuskie 
zbiegają się z  w nioskam i w ysuniętem i 
przez inne delegacje. F ak ty  te  pozwa­
lają przypuszczać, że  porozumienie 
jest możliwe. Pesym izm  jest na razie 
przedw czesny, pod w arunkiem  jedinak, 
że zanim to zadanie nie zostanie speł­
nione, nie zostaną poruszone inne za ­
gadnienia, niepotrzebnie niepokojące

Nowa fala teroru w Hiszpanii.
P ary ż , 27 m arca. (PAT) W  G rena­

dzie przed gmaclicm prefektury policji 
podłożono kilka bomb. które w ładze 
policyjne na czas usunęły. W prow in­
cji H errol icroryśoi podpalili trzy  ko­

ścioły. W  Alicante w ysadzono w  po­
w ietrze \Vicże -wodną. Rząd w ydał gil 
beiiiatoroili prow incji polecenie ener­
gicznego żym W ania terro ru  i akcji 
sabotażow ej.

opinię publiczną, oraz pod w arunkiem , 
że now e zbrojenia w  żadnej formie 
i pod żadnym  pretekstem  nie staną na 
przeszkodzie przew idyw anym  reduk­
cjom zbrojeń.

Paul Boucour podkreślił, że w szel­
kie spotkania, oraz konferencje o tyle 
tylko mają powodzenie, o ile zo sta ły  
odpowiednio przygotow ane. Jako przy  
k ład  m ów ca przy toczy ł Locarno, za­
znaczając, że rozm ow y w  R zym ie i 
P a ry ż u  m iały rów nież znaczenie p rzy ­
gotow aw cze. W spółpraca bardziej ści­
sła i bardziej sta ia  cz terech  wielkich 
■mocarstw zachodnich, sta łych  człon­
ków  Rady Ligi, odbywające się w ra ­
ma clii i duchu Ligi N arodów  w  spra­
w ach, k tó re  tych m ocarstw  dotyczą, 
będzie mogła bardzo pow ażnie p rzy ­
czynić się do załatw ienia tych  .spraw 
na terenie Ligi N arodów . W spólpraca  
ta  w  m om entach niepokoju będzie 
w nosiła p ierw iastek  odprężenia i uspo 
■kojeniu tein bardziej, że narodu  te, 
świadom e roli, w ynikającej z  konsty- 
tucii Ligi (Narodów, będą w spółpraco­
w ały , szanując zasadę rów ność, wszy­
stkich członków  Ligi Narodów. P rz e ­
mówienie swoje Paul Boncour zakoń­
czył, p rzy taczając  słow a K en io  ta ' 
„pakt Ligi Narodów , ty lko  p ak t w  ca­
łej sw-ojej rozciągłości11. Z asada ta  Po­
zostaje  nadal gbw n ą w y ty czn ą  polity­
ki Francji.

Kadi y przymusowe! pracy w Niemczech
Berlin, 27 m arca. (PAT) Nowomia- 

now any kom isaiz do t. zw, służby- w 
kadrach pracy, p rzem aw iając w  Berli 
nie ośw iadczył, w edług doniesienia 
biura Conti, że w  najbliższym  czasie

zapasę ma decyzja w spraw ie w pro­
w adzenia obow iązkow ej służby jako 
wstępnej części program u odbudowy 
kraju.

Proces inż. Ruszczewskiego
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a. 27 m arca. (G.) Przcdm io 
tem dzisiejszej ro zp raw y  w  procesie 
przeciw  inż, R uszczcw skiem u, by ły  
zasadnicze kw estie zv iązane z  budo­
w ą  gm achu centrali telegrafów  i tele­
fonów p rzy  ni. Poznańskiej.

B udow ę tego  gm achu powierzono 
imiż. Ruszczew skiem u. K ontrolę nad 
budow ą pow ierzono kom itetow i budo­
w y . K ierow nik robót by ł zobow iązany 
kom itetow i ternu składać co m iesiąc 
spraw ozdanie z postępu robót. Kon­
trola b y ła  raczej formalna, albowiem  
inż. Rusizczewski potrafi! sobie w y ro ­
bić odpow iednie au to ry ta tyw ne stano­
wisko. D opiero kontrola, p rzep row a­
dzona p rzez radcę  N. L K. W . Olsza- 
kow skiego w y k ry ła  nadużycia. Stw ier 
dzono m. in. przystąpienie do  budow y 
bez projektu technicznego, nieścisłe ba 
dani gruntu, co spow odow ało mylne 
obliczenia i p rzez no konieczność no­

w ych w ierceń, za trzym anie robót na  2 
la ta  dla w ykonania now ych projek­
tów, w reszcie  samowolę, lekkom yśl­
ność i rozrzutność, faworyzowani© 
pew nych nrm , k tó rym  udzielano zali­
czek  bez zabezpieczenia i oprocento­
wania.

P ow yższe  zarzuty , zu  iązane ze 
sp raw ą budow y p rzy  ul. Poznańskiej, 
łączą się w łaśnie' ze zeznaniam i prze­
słuchanego dziś św iadka p. P a  jera.

P . P a je r ośw iadczył, ze gdy. N. I. K. 
w ystąp iła  z  zarzutam i co doi budow y 
gmachu p rzy  ul. Poznańskiej, inż. Ru- 
szczew ski sam redagow ał odpow iedź 
na te  zarzu ty . O brona usiłow ała sło­
w o „redagow ał11 zmienić na „refero­
w ał". co się nie udało.

P o  zeznaniach p. P a je ra  zeznaw ał ł>. 
dyrektor Palla p. P io tr  Górecki, k tó ry  
w yjaśnił sp raw ę nakręcenia fiłtmi 
„Tajemnica s lrzy n k i -pocztowej .

ORZECZENIE SADU NAJWYŻSZEGO 
W SPRAW IE a ROTESTÓW WYBÓR  

CZYCH.
(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszaw a, 27 m arca. (Sz). Sad N aj­

w yższy  rozpatrzy ł dziś na posiedz-er iu 
niejaw nem  dw a p ro testy  przeciw  w y­
borom  do Sejmu w  okręgu Nr. 19 (Ra­
dom). P o  przeprow adzeniu rozpraw y. 
.Sąd N ajw yższy postanow ił jedwi, że 
zgłoszonych p ro testów  oddalić, z aś  
do drugiego zarządzić  bądamae (świad­
ków  i ekspertyzę podpisów na listach.

Kto wygrał na loterii?
(Telefonem od naszego Korespondenta.)

W arszawa, 27 m arca. (G) D zifi 
w  16-tym dniu ciągnienia V klasy P. 
Loterii Klasowej padły  w ygrane na 
następujące num ery:

20.0U0 zł. na u r. 99853.
10.00U zł. na nr. 102933.
5 000 zl. na  nr. 11069 12840 44489 

61826 100785.
2.000 zł. na n r. 5853 19147 20244 

29198 38736 39446 44439 45056 50382 
64097 84006 86031 8959C 100444 110916 
112540 124291 1*2707,

1000 zł. na nr. 7127 14164 18807 31449 
3b224 36365 37835 43446 45544 45542 
46166 48305 49511 55025 56185 62845 
69114 72154 78292 79320 79392 85376 
88937 51052 98308 984 41 98739 99236 
99849 101133 104489 105466 109150
410889 116755 117847 119956 120368
127354 132622 146189.

Na num ery poaane tłustym drukiem 
padły  prócz w ygranych  premie.

Pogrzeb śp. małżonki
gen. Konarzewskiego.

W arszaw a. 27 mairca, iGPAT/. JE. kś.
arcybiskup Gall w  otoczeniu ducho­
w ieństw a odpraw ił dziś nabożeństw o 
żałobne za duszę  ś . p. generałow ej Ko 
nairzewskiej. m ałżonki ®eń. Komarzew. 
Nkiego. inspektooa armii1. P o  nabożeń­
stw ie  odbyło  się w yprow adzenie 
zw łok  na dw orzec wileński, celem  od­
transportow anie  do .majątku (rodzinne­
go Pużanki.

,W uroczystościach żałobnych w ziął 
udział orem jer P ry s to r  z  m ałżonką, 
m arszałek  R aczkiew icz. nuncjufc apo­
stolski! m sgr. M armaggi, p rezes  N. L K. 
K rzem iński. w icem inistrow ie F ab rycy  
i S ław oj Skłaćhrowski, Płk. G łogow ­
ski. plik. bokołow ski o raz  w y żsi ofice­
row ie. Na trum nie ś . p. Zm arłej złożo­
no liczne w ieńce tn. .in. od  M arszałkc- 
s tw a  Piłsudskich od! prem iera  P ry sto - 
r a  i  jego m ałżonki i >w. in.

laka pogoda będzie dzisiaj!
W arszawa. 27 marca. (PIAT). Prze­

w idyw any przebieg pogody do wiecz© 
ra dnia 28 b. m.: Pogodnie 1 ciepło 
przy słabych, wiatrach miejscowych. 
W nocy słabe przymrozki.

Temperatura w e  L w ow ie w  dniu 27 
marca wynosiła: o  godz, 7 ranio- ciśnie­
nie ba/rometryozme 738.56. temperatura 
— 1.1. o  godz. ,1 w. południe ciśnienie 
banometryczme 737.612, temperaturą 
-P8.5, o  jjodz. 9 w ieczór ciśnienie ba- 
romcCryczoe 737.93 ittemperaturc
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Manifeitaci^ Żydów  w  Polsce
przeciw terorow i hitlerowskiemu.

(Telefonem od naszego korespondenta,)

W arszaw a, 27 m arca. (G) Akcja pro­
testacyjna Żydów  przeciw  antysem ic­
kim w ystąpieniom  w  Niemczech obiela 
rów nież i Żydów  polskich. T rzy  naj­
w iększe organizacje gospodarcze ży ­
dowskie w  Pelsce, m ajacc sw e cen tra ­
le w W arszaw ie, t, i. C entrala Związku 
kupców, C entralny Związek drobnych 
kupców i handlarzy  o raz  C entralny 
Związek rzem ieślników Żydów w  P o l­
sce, uchw aliły  najostrzejszy  p ro test 
, rzeciw zajściem, antyżydow skim  w  
Niemczech, grożąc w yrzeczeniem  Sie 
niemieckich tow arów .

Dziś m iędzy godziną 5 ą 7 iia znak 
protestu  zam knięte za s ta ły  sklepy ży ­
dowskie. P ozatem  w ydano  odezw y do 
Żydów. W  dzisiejszych dem onstra­
cjach b ra ły  udział w szystk ie  bez róż­
nicy ugrupow ania żydow skie.

Pod koniec zebrania giełdowego po- 
ser W iślicki wygłotsił przem ówienie, 
p rotestujące przeciw  prześladow aniu 
Żydów  w  Niemczech. 'Na znak protestu 
zebrani opuścili Giełdę na 45 m inut 
przed zamKnięciem notow ań.

O nastrojach antyniemicckicli w śród 
żydów  św iadczy fakt, że gdy w ozow i 
w  dzielnicy żydow skiej na ulicach 
ukazało się auto „Torpedo" B ernarda 
Salomona, k tó ry  uciekł z Berlina przed 
prześladowaniam i, tłum. Żydów , za­
uw ażyw szy  na samochodzie propor­
czyk o  barw ach  cesarskich, pobił Sale- 
mona i nadw yręży ł mocno jego. samo­
chód.

W arszawa, 27 m arca. (Szl W szyst­
kie dzisiejsze zgroniadz#nia p ro testa­
cyjne o d by ły  się w  W arszaw ie w obec 
rozporządzenia Kom isariatu Rządu w 
lokalach zam kniętych, Jedym e w  go tł#  
nacli poipoludniowych na u1 Królew­
skiej koło pl. M arszalka Piłsudskiego 
zgromadził ®ę w iększy tłum  Żydów, 
k tó rzy  usiłowali zorganizow ać mani­
festacje uliczne, przyczem  wznosili o- 
krzyki antynienńeck e. W obec zakaza­
nia manifestacy ulicznych uolicja tium 
ten rozpędziła.

Antyhitlerowskie demonstra­
cje Żydów we Lwowie.

W  ślad za ogłoszoną w śród  Ży dów 
całego św iata  akcją protestach jna orze 
ciw ekscesom  antysem ickim  H itlerow ­
ców w Niemczech, lw ow skie organiza 
cje żydow skie urządziły  rów nież sze­
reg w ieców protestacyjnych. W iece 
takie odbyły  się już w  niedziele. P rz e ­
m awiali na nich w iceprezydent m iasta 
Chaies, poseł Jaeger : inni. Uchwalo­
no  tutaj szereg rezo-lucyj, protestują­
cych przeciw gnębieniu żydów  w  Nieni 
czcch. W czoraj w  południe w  s fli kina 
„Atlantic" odbyło się jeszcze jedno 
wielkie protestacyjne zebranie. P o rzą ­
dek u trzym yw ała  policja pod dowódz 
lw em  kom isarza Aftowicza. Po kilku 
przem ów ieniach, o raz  uchwaleniu re-zio 
lucyj, grupy uczestników  wiecu roze­
sz ły  się. po mieście w znosząc okrzyki 
przeciw  H itlerowi. Nie obyło się p rzy ­
tulii bez nieporozum ień. Oto w iększa 
grupa dem onstrantów  podeszła poa 
kino Casino na ul. Legionów i zni­
szczy ła 'Szyld reklam ow y filmu „Lu­
dzie w  hotelu". Dem onstranci oczyw i­
ście nie wiedzieli, że jest to  film amc- 
lylcański i z Niemcami niema nic 
wspólnego, poza nazw iskiem  autorki 
Powieści z której został przerobiony.

W BORYSŁAWIU.
Borysław, 27 m arca. (PAT) Dziś w 

B orysław iu odbył się wielki wiec pro­
testacyjny ludności żydowskiej p rzy  
udziale po:n,ad 3000 osób. W iec uchw a­
lił staj ow cze rezolucje przeciwko bar­
barzyństw u merniiecikiieimi wobec) Ży­
dów, bojkot tow arów  n.idmiieckich, nie 
w yłączając produktów  farm aceutycz­
nych, p ro test przeciw ko zakusom  nie­
mieckim na całość granic Rzeczypos-po 
litej, oraż podziękow anie d la  Rządu 
polskiego za energiczną obronę Żydów 
obyw ateli polskich w  Niemczech o raz

'podziękowanie i cześć poselstw u pol­
skiem u w  BerlMijję,. Na wiecu przem a­
wiali p iezes  Schme-r, dr. Adlersbe-rg, 
d r. Kapełlmer i dyr. L. Schutzmann,

W ŻÓŁKWI I MOSTACH WILI KICH.
Żółkiew, 27 m arca. (PAT) Na mani-j 

fc.stacyjnyrr. wiiccu ludności żydów ­

k i korespondent Ag. „Iskra" miał spo- 
sobność przeprow adzenia rcz  ow y z 
rodziną Żydów obywateli- lińskich , któ 
ni przybyła z Niemiec do 'K a;ow ic. Ro 
dżina ta , złożona -z Abrahama Blui.no 
jego żony i syna, m ieszkała od lat w 
Nadrenii nod Essen. gd*i;c  posiadała 
sklep. Od chwili rozpoczęć a te ro m  
hitlerowskiego, rozpoczął rię bojkot 
Bhtma, a  od dnia 4 m arca rozpoczęły 
się napady  na sklep, rozbijanie J&y-b ł 
w yłam yw anie drzwi. Podczas jednego

tych  napadów  syn I)'1 urna. Leon, zo­
stał pobity  w  obecność, polkjanta.

W  dniu 9 m arca doszło w reszcie  do 
stanow czej rozpraw y hiileraw ców  z  
•ro-oztną Blumów, Do sklepu wju.rgneło 
około 30 uzbrojonych liitierowców. żą­
dając natychn. wistowego- zamknięcia 
sklepu, Blum uczyni-: to . W  pól godzi­
ny potem  w targnę1! h itlerow cy dn pry­
watnego mieszkania rodźm y Biu-inów, 
zdem olowali je, Abrahama Bluma zbili 
du -nieprzytomności, a kiedy Leon 

łjfluitn usiłow ał telefonicznie nołuczyć 
się e  Konsulatem polskim w  Essen, 
luPerow cy i jegoR biii do u tra ty  nie­
przytom ności. N azajutrz rano rodzima 
IMiunów ukry ła  się i złożyła skargę w 
Konsulacie polskim w  Essen.

Dnia 16 m arca oddział hitlerow ców  
zam knął żonę Bluma w chlewie. U w u 
uioiio ją stam tąd na interw encję Kon­
sulatu polskiego.

Dnia 20 m arca doręczono rodzinie" 
Bluma nakaz opuszczenia Niemiec, w y  
Pław iony przez prezydenta regencji.

Gandawa. 27 m arca, (PAT) Belgijski 
inżynier van  Stegen, k tó ry  w ynalazł 
krótkofalow y apara t rad io w y  do nisz­
czenia przew odników  elektrycznych na 
znaczną odległość, dokonał doświad-

Hebda mistrzem
Paryż, 27 m arca. (PAT) M iędzyna­

rodow y turni©} tennisow y o> m istrzo­
stwo Jasnego B rzegu w  Cannes za­
kończył się zw ycięstw em  Polaków : 
Tłoczyńskieg-o- i Hebdy, k tó rzy  w eszli 
do finału po pokonaniu m istrza Jasne­
go B rzegu z -roku ubiegłego Szw ajca­
ra Elmera.

P olacy  zajęli dwa pierw sze miejsca,

Dom drewniany na wozie.
Borysław , 27 m arca. Jan Kosowy z 

B orysław ia przew oził na wozie- cały 
sw ój d-cmek drew niany, co w yw ołało 
tu  w ielką sensację. Domek w pewnej 
chwili zaw adził o przew ody elektry­
czne i kilka drutów  zniszczył, do- w y 
paaiku jednak me dosło, gdyż szczęśli­
w ym  trafem znajdujący się tam  kabel 
o w ysokiem  napięciu nie został naju- 
szotuą

skicj w Żółkwi uchwalono rezolucję 
jtrzeciw ko Niemcom i bojkot tow arów  
niemieckich. Sklepy i w a rsz ta ty  zosta­
ły  od god-z. 13 na znak protestu  zam ­
knięte.

P rzy  tłum nym  udziale ludności ży­
dowskiej odby ły  się w iece p ro testa­
cyjne w M ostach W ielkich i Kulikowie.

Pcd eskortą dwóch policjantów B li­
nie-wie zlikwidowali w  przeciągu Dół 
godziny swój maja/ek i wyjechali do 
Pi: :-Ip .

Essen, 27 marca. (PAT) W  Duisbur­
gu grupa hitlerow ców  w targnęła  do 
mieszkania szanow anego i popularnego 
w śród Żydów polskich rab ina  Be­
rę cha. k tó ry  przed kM ii dniami zo­
sta ł już tuz pobity. Napastnicy w y­
wlekli rabina na ulicę, owinęli go w  
sztandar republikański, niemiecki i w . 
tym  stroju pędzili p rzy  w rzaskach  ga­
wiedzi p rzez głów ne ulice m iasta. P o ­
licja początkowo- zupełnie nie interw e­
n iow ała; dopiero po fakcie aresz tow a­
no rabina Bereischa ze  względu na jo­
go w łasne bezpieczeństwo. Żonę abi- 
-na Bereischa, znajdującą się w ciąży, 
-dotkliwie pobito. Konsul polsk? w  Es­
sen, w  tow arzystw ie sw ego zastępcy, 
odwiedził przebyw ającego w  aresztach 
'Policyjnych rabina j  in terw eniow ał u 
prezydenta  regencji.

W  Kokmji dwóch um undurow any eh 
h itlerow ców  w targnęło  do mieszkania 
obyw atela -polskiego kupca Abraham a 
i p.'-zeoiąwszy d ru t -telefoniczny grozib 
śmiercią jemu o raz  jeigo żonie. Żona 
Abrahama pod w pływ em  strachu  w y­
skoczyła przez okne z  I-go p ię tra  na 
b ruk  i złam ała nogę o raz  doznała o- 
-b-rażeń w ew nętrznych. N apastnicy po­
bili Abrahama do krwd. -Sąsiedni za­
alarm ow ani krzykiem , w ezw ał policję 
i pogotowie, k tó re  odw iozło oboje Abra 
ham ów  do szpitala miejskiego. Na­
pastnicy zbiegł!

czenia ze spow odow aniem  wybuchli 
prochu na odległość. A parat z  odległo­
ści 12 kim w ysadził \v, p-owiiettrze ładu­
nek prochu.

Jasnego Brzegu.
; rozgryw ając m iędzy sobą finał. Mistrz 
j Polski Hebda pokonał T łoczyńskiego 
\ w 4 setach 0:1 6:4 6:3 6:3. W  półfina- 
! łacn Hebda w  spotkaniu z E-lmerem 
j odniósł pow ażny sukces, bijąc go 4:6 
j 6:2 6 :2. W  drugim półfinale Tłoczyń- 

ski pokonał Holendra Kars-teua 6:3 3:6 
6 :1.

Śnieg łam ie dachy.
Śniatyn, 27 m arca. (PAT) Pod cię­

żarem , śniegu załam ały  się w  dalszym  
ciągu dachy dwóch dom ów mieszkal­
nych Felsensteina i Buim iia w Źabło- 
tow ie. Ciężka w ars tw a  nagrom adzone 
go śniegu spow odow ała rów nież za ła­
manie' się dachu w  szeregu w si a  na­
w et zupełne zaw alenie się s larvch  
cha t wiejskich.

 O——

Dziś posiedzenie Sejmu.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 27 m arca. (Sz) W e 'Wto­
rek  2-8 bm. o  godz. 4 popol. odbędzie 
się plenarne posiedzenie Sejmu. Na po­
rządku dziennym znajduje, śię 17 spra­
w ozdań poszczególnych kom isyj o  Po­
praw kach Senatu  do ustaw , uchwalo­
nych unrz-ednio Drzez Scjin.

* * ai*

W arszawa, 27 m arca. (Sz) W e środę 
29 bm. o godz, 12.30 odbędzie się pie- 
amiTte posiedzenie Klubu parlam entar­
nego  B BW R w  Sejmie,

200 miliardów marek dłu­
gów zagranicznych.

Niemiecki insty tu t nadanie, kcniunte- 
fcur oibLcza ogólne zadłużenie zagrani­
czne publiczne i  p ry w atn e  w -zystk ich  
państw  św iata na p r z e t o  300 m iliar­
dów  Tna-ek i s tw ierdza. że głów nym i 
wierzycielami- są  S tany  ZjedtaocżoiM i 
Anglia. Jeśli sie pominie dług1 Kolonij 
i dieriinjów woibec sw oidh k ra jów  -ma­
c ierzy  stydh, co  naileży -do pew nego sto 
pnie trak tow ać jaico zad łu że rie  w e­
w nętrzne, m usi się skonstatow ać. 
g łów ny cięzar m iędzynarodow ego za­
dłuż er ia ponoszę kraje europejskie. Na 
czele dłużników  stoją Niemcy, -któ­
ry ch  państw ow e ■ długi 'zagranicznie w y  
noszą' około 7 m iliardów  mk. (bez d łu ­
gów  reparacyjn-ych, k tó ie  w  m yśl urno 
w y lozańskiej ustalone zo sta ły  ostate­
cznie na 3 m iijardy mk.). a  długi p ry ­
w atne (zagratrkczne). — ca 15 do 16 
m iliardów m arek.

N astępne m iejsce zajmudf. Francja, 
której dług zagran iczny  w ynosi ca  15 
m iliardów mk. Z k w o ty  te j p rzypaoa 
jednak zaledw ie ty lko  12  m iliardy na 
faktyczne długi handlow e, natom iast 
około 14 m iliardów mk. w ynoszą d łu­
gi wojenne, k tóra  to sum ę Francji.: oibe 
cnie kw estionuje. T rzecie miejisoe p rzy  
pada Anglii; rów nież i tutaj -gros d łu ­
gów stanow ią długi w o p n e  (oko-łó 
86 pr-oc.).

Nowe kierunki emigracji.
W  związku z zam knięciem  emigracji 

do A rgentyny, należy przypuszczać, że 
część fali wiychodźczej z Polski skie­
ruje się do P aragw aju . Emigracja pój­
dzie w  3 kierunkach: do ko]otrji „Fram " 
w  -odległości 3 godzin jazdy  koieją 
od g ra f ic y  argentyńskiej do podm iej­
skich okolic pogranicznego m iasta 
finearnaciioii. gdzie ulokow ało  się już 
kilkanaście rodzin polskich, w reszcie 
do pobliskich oko-hc Asuncion w  depar 
tam encię Y paoaray. Z-e w zględu na ła­
tw ość  zbytu -produktów spwzywczycli 
najw iększą przysz-iość będą  m iały po 
w stające skupienia w  dwóch ostatnich 
miasta-ch.

O2011 w  atmosferze planet.
Astronom rosyjski C J. -Enopkin do­

nosi w  „N aturw issenschaftcn". że udało 
mu 'Się stw ierdzić p rz y  pom ocy anali­
zy  spektralnej w ielkie ilości ozonu w 
wyiszyc-h w arstw ach  atm osfery pkrnei 
Szczegółow e badania, dokonane w  ob­
serw atorium  w  Pułkowo- dow iodły. *1 
niem a jakościowej różnicy m iędzy skia 
dem atm osfery wielkich P-lanet la sk ła ­
dem  -atmosfery ziemskiej.

P an ika w  kościele.
Montreal. 27 m arca. (PAT) Pożar 

zniszczył doszczętnie kościół katolicki 
pod w ezw aniem  św . Jakóba. S tra ty  
w ynoszą pół miliona dolarów . A reszto 
wan-c dwie osoby, podejrzane o podpa 
lenie. W  chwili w ybuchu pożaru znaj­
dowało się w  kościele 2000 wiernych. 
W skutek paniki, jaka w ybuchła, wiele 
osób doznało obrażeń cielesnych. Gzte 
ry, kobifldw zosta ły  cieżk< rannie.

Co opowiadają ofiary prześladowań.
B o jk o t s kle p ó w  — dem olow anie m ieszkań — 

b a rb a rzy ń s k ie  w y b ry k i.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa. 27 m arca. (Sz) Kato wc-

Doniosły wynaiazek belgijski.
Aparat do wywoływania eksplozji na odległość.
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Akcja obniżki cen karpiowych
wchodzi w  stadjum końcowa.

(Telefonem od naszego korespondenta).

Posiedzenie komitetu wykonawczego
budowy pomnika ks. bisk. Bandurskiego.

W arszawa. 27 m arca. (Sz.) Obniżka 
cen w ^gla w  kraju, w  m yśl rozporzą­
dzenia Ministra P rzem yślu  i Handlu, 
w inna faktycznie nastąpić na kopal­
niach od  dmiia 28 m arca b. r. ■ Nadzór 
lokalny nad ścisłem  w ykonaniem  roz­
porządzenia spraw ow ać będą U rzędy 
górnicze. Ogólną kontrolę nad w yko . 
naniem rozporządzenia spraw uje M iri- 
steirstwo P rzem yślu  i Handlu.

W arszawa. 27 m arca. (PAT). Ogło­
szone ostatn io  rozporządzanie M inistra 
P rzem yślu  i Handlu, obniżające ceny 
Mjgla, stanow i końcow y etap prac 

R ządu w  dziedzinie obniżenia ecu skar 
telizow anych artyku łów  przem ysło­
w ych.

W  drodze przymusowej zostały rów  
nież obnHone ceny  cukru  o  20 groszy  
na kg w  październiku 1932 r, rozporzą­
dzeniem M inistra Skarbu. Na skutek  
akcji M inisterstw a P rzem yślu  i Handlu, 
prow adzonej od roku ubiegłego, ob­
niżce uległy  rów nież ceny artykułów  
w  kilkunastu gałęziach przem ysłu.

W ysokość o h ń żk i cen od r. 1932 do 
chwili obecnej ilustruje następujący 
w ykaz: ną ceny  w ęgla opałowego ob­
niżka w ynosi 20 prc., w ęgla p rzem y- 
sibiwego 17 i pół pfc., żelaza sztabo­
w ego 21 prc., na żelazo bednarkę ob­
niżka dw ukro tna w yniosła  raizem 19 
prc., p rodukty  naftow e: benzyna i nai- 
ća obniżone zosta ły  od  czerw ca  1932 o 
12 prc., szkło okienne o 24 prc,, cem ent 
o  25 prc,, kw as siarkow y o  25 prc., na­
czynia emaliowane o  15 prc., papier 
bezdrzew ny  o 30 prc., papier rotacyj­
ny  16 prc., papier piśm ienny 15 prc., 
naw ozy potasow e o 22 prc., naw ozy

Nowy Jork, 27 m arca. (PAT). Na la ­
mach „N. York Tim es11 ukazał się w y­
w iad z Ignacym  P aderew skim . P a d e ­
rew ski ośw iadczył, że Niemcy pragną 
■Powtórzenia zbrodni z r . 1793.

Nic zadowolą się oni G dańskiem  ani 
Pom orzem , lecz sięgną później po Al­
zację a  następnie Austrię. Na taką  
zbrodnię św iat nic m oże pozwolić. Po 
kój w  Europie bez silnej Polski jest nie 
do pom yślenia. W W ersalu Niemcy 
obłudnie p rzestrzegały , że danie P o l­
sce zbyt obszernych g ra n e  zw iększy 
m ożliw ość pogromów żydow skich. A 
k tóż  obecnie urządza pogrom y żydów  
skie? S tw ierdziw szy następnie, ż e P ru  
sy W schodnie były tylko kolonią nie­
miecką, Paderew sk i ośw iadczył, że 
Niemcy odrzuciły propozycje polskie 
d o ty c z ą ^  ułatw ień kom unikacyjnych 
przez Pom orze.

Na zapytanie, czy możliwa jest no­
w a wojna. P aderew ski ośw iadczył, że 
nie. dodając, że żyjem y jednak w cza- i 
sach, kiedy istnieją wszelkie możliwo­
ści.

Paderew ski przyjechał do Nowego 
Jorku z W aszyngtonu, gdzie baw ił 
przez, dw a dni w gościnie u prez. Roo

członków tak zw yczajnych jak i z b o ­
row ych. by licznie stawili się do zbiór 
ki ulicznej, urządzanej dnia 2-go kwie 
tnia 1933 na rzecz ratow ania Bazyliki 
wileńskiej. P o  puszki należy sie zgła­
szać od czw artnu dnia 30 bm„ w  lo­
kalu TSL. Czarnieckiego 1, II p.

HASMONEA—POGOŃ 8:6,
W  sobotę o d by ły  się zaw ody bok­

serskie m iędzy drużynam i Hasmonei i 
Pogoni z wynikiem  8:6.

azotowe- 18 prc., m ateriały  w ybucho­
w e jak lignoizyt, amonit — 4—9 i pół 
prc., kw as solny 19 prc., sól glauberska 
13 prc., kw as azo tow y 10 pirc., amo­
niak 15 prc.

Obecnie R ząd p rzeprow adza jeszcze 
końcow e prace, zm ierzające do ustabi­
lizow ania tych  zniżek.

Zasadniczym  celem akcji zniżkowej 
m inisterstw a byŁo zm niejszeń1,- roz­
piętości cen pom iędzy artykułam i prze 
m ysłow em i a rolniczemi o raz  obniże­
nie kosztów  produkcji i wzmocnienie 
konkurencyjność J p rzem y słu prze tw ór­
czego. Obecnie R ząd nic naciska na 
kcpeczność dalszych zniżek, lecz pra­
gnie, aby  wieiszły one faktycznie w  ży­
cie I doszły  do konsum enta.

W arszawa. 27 m arca. (G). Donoszą 
z Londynu: Kanclerz skarbu Nevills 
C ham berlain w ygłosił w Birmingham 
przem ów ienie, w  którem  w yraz ił się 
optym istycznie o w idokach św iatow ej 
konferencji gospodarczej.

Kanclerz skarbu uw aża, że nigdy sy 
tuaoja nie by ła  bardziej sprzyjająca 
załatw ieniu sp raw y długów w ojen­
nych. jak w  chw ili obecnej. Anglia zdo 
ła ła  przyw rócić  zaufanie do siebie w  
dziedzinie kredytow ej. Do Londynu 
nap ły w ają  kapita ły  z zagranicy. An­
glia. k tóra by ła  że pchnięta na trzecie

seyelta . P aderew sk i ośw iadczył, że o- 
soba R ooseyelta w y w arła  c a  nim g łę ­
bokie w rażenie. Ż yw ość jego um ysłu 
i szerokość zain teresow ań jest niepo­
rów nana. P aderew sk i określi! Roose-

G enev,a. 27 m arca. (PAT). R ada Ma 
łej Eintenty w  sk ładzie: min. Benesz, 
min, T itulescu i min. Fofcicz odbyła 
25 b. m. posiedzenie celem zajęcia sta­
nowiska w obec projektu Mussoliniego 
dyrek toria tu  4 m ocarstw .

W arszaw a. 27 m arca. (Sz). „Yossi- 
sche Ztg." donosi w  jednym  z  o sta ­
tnich num erów , że kom isarz R zeszy w 
Wjrtemberg.ij w ydał komunikat, zale­
cający osobom, k tóre  z jakichkolwiek 
powodów politycznych albo- z przy-

zagrożone, 
ochronę aresztu.

Katow ice. 27 rn lłca . (PAT). „O lf- 
D tu tsche Murgempost" donosi o napa­
dzie na adw okatów  żydow skich w są­
dzie w Gliwicach. Grupa lnlpdych 
Niemców w targnąw szy  do sądu w y­
rzuciła kidka obrońców  sądow ych po­
chodzenia żydow skiego. Teroryści po­
bili trzech adw okatów .

Berlin, 27 m arca. (PAT). Komisary­
czny minister spraw iedliw ości w B a­
w arii w ydał polecenie najw ażniejszym  
instytucjom  sadow ym  i w ładzom  pru-

W  sobotę odbyło  się w  ratuszu pod 
przew odnictw em  w iceprezydenta mia­
sta  dr. Zdz. S trońskiego posiedzenie 
Komitetu w ykonaw czego do budow y 
pomnika ks. biskupa Bandurskiego. W 
zebraniu  w zięło udział ponad 100 osób, 
p rzyby ło  także kilka delegacyj z poza 
Lw ow a, m. m. ze S try ja  i Jarosław ia.

Zebranie zagaił w iceprezydent Stroń 
ski, k tó ry  podkreślił, że w księdzu bis­
kupie BandursKim czcim y ideę pań­
stw ow ą, przyczem  L w ów  ma tu  -spe­
cjalną ro lę jako głów ny ośrodek przy­
gotow aw czej pracy niepodległościo­
wej. Kom itet obyw atelsk i paoejmujo 
inicjatywę lw ow skiego Korpusu Kade­
tów , k tó ry  wiasirem i siłami w ykonał 
już prace przygotow aw cze około  bu-

miejsce w śród  państw  eksportujących, 
o b ecn ie . odzyskała daw ne pierw sze 
m iejsce. Od chwili utw orzenia rządu 
narodow ego o tw arto  w  Anglji p rze­
szło 200 fabryk, opartych ma kapita­
łach zagranicznych.

5.228 BANKÓW USA WZNOW IŁO 
CZYNNOŚCI.

W arszaw a. 27 m arca. (G). W edług 
doniesień z W aszyngtonu, na dgólną 
liczbę 6.191 banków, zrzeszonych  w  t. 
zw . system ie Fedcral R escve  Bank. 
czynnych jest dziś już 5,208 banków.

velta  jako idealistę o  praktycznym  n- 
myśle.

Podobny w yw iad  Uicaże sie rów nież 
w „P aris Midi'4, udzielony Sauerw ei- 
nowi.

Rada M alej Entanty  wyraziła sw e
kry tyczne zastrzeżenia w zw iązku z 
ew entualnością zaw arcia  tego  rodzaju 
układów . U kłady takie należą do prze­
szłości, o raz  ck> okresu, kiedy jeszcze 
inie istniała Liga Narodów. M ała Eu-

kuratorskim , aby nie uow icrzaly  sę­
dziom pochodzenia żydow skiego spraw  
kannych i dyscy-plimmiych, jak ró­
wnież, aby prokurato rzy  pochotizenia 
żydow skiego nie w ystępow ali jako 
przedstaw iciele , oskarżenia. Okólnik zu 
kazuje rów nież w  sądach handlow ych 
pow ierzania czynności sądow ych sę ­
dziom pochodzenia żydowskiego.

KIEPURA... GROŹNY DLA FAN- 
STWA NIEMIECKIEGO.

Berlin. 27 m arca. (PAT). R ząd  komi­
saryczny w Saksonii zabronił odbycia 
koncertu Jana  Kiepury w  Lipsku i w  
Dreźnie ..8 Uhr A bendblatt" donosi, 
że zakaz ten w ydany  został na podsta 
wie dekretu P rezyden ta  R zeszy  o o- 

| chronię narodu i państw a memteokie- 
i go.

dow y pomnika i zebrał na ten cel p ra ­
w ie  15.000 złotych

Następnie kpt. Kumor złożył spraw o 
zdanie z prac już dokonanych, a puik. 
dypl. Florek (kmdt Korp. Kad.) przed­
staw ił program  pracy  na przyszłość. 
N astępnie dokonano podbiału na sek­
cje. Jednom yślnie uchwalono postaw ić 
pomnik ks. biskupa n a  placu C łow ym  
i plac ten nazw ać imieniem Ks. Bisku­
pa Bandurskiego.

R. Dziędzlelewicz dziękow ał delega­
cjom zamiejskim za przybycie, prosząc 
o  przeprow adzenie akcji zbiórkow ej 
ma w łasnym  terenie i rzucając myśl, 
aby akcję taką zorganizow ać w całym  
kraju.

Inż. L isow ski deklarow ał imieniem 
Związku Obrońców  Lw ow a jak najgo­
rętszą w spółpracę.

Należy ż \ wi ć  na-dzkję. a  chwalebną 
inicjatyw a Korpusu Kadetów, podGla 
obecnie przez całe społeczeństw o, bę­
dzie szybkim  krokiem  zimie rżała do re­
alizacji i że w  zbiórce na ten cel kw o­
ty. choćby najdrobniejszej, nie od­
mówi nikt z Polaków , komu droga jest 
świet.lana: postać  kapłana-żolm lerza i 
w ysokie w artości ideow e i moralne, 
k tóre reprezentow ał ks. biskup B an­
dur ski.

Epnog niebywałego zajścia.
(Telefonem oa naszego korespondenta.)

W arszaw a, 27 m arca. (0 ) Przed S ą­
dem (.'kręgowym w  W arszaw ie toczył
się 25 ibm. proces, staitów hity  epilog zaj 
ścia, jakie w ydarzy ło  się pod koniec 
lutego w kaw iarni Europejskiej. Późną 
u cos. p rzyby ł do tej kaw iarni lir. L a ­
socki, w łaściciel dw óch m ajątków  w 
powiecie kutnowskim , p rzebyw ający  
od dłuższego czasu w  Niemczech i 
w szczął aw anturę, podczas k tóre, pa­
dły z jego ust następujące słow a: „Ty 
polska św ...„ jeżeli się nie nauczysz 
Po niemiecku, to  dostaniesz no ....rińr,
. Na rozpraw ie św iadkow ie potw ier­

dzili kategorycznie, iż Lasocki, w ypo­
wiedział te obraźliwo słow a. S ąd  w y ­
dał w yrok, skazujący hr. Lasockiego 
n a  1 rok w ięzienia z zastosow aniem

czhia. M ała Ententa stw ierdza, że po­
lityka re\vi.Ąi(mistyczna nie jest zdolna 
uspokoić uczucia narodów . R ada Malej 
E n ten ty  m m i  za najw ażniejszy obo­
w iązek konieczność .skoncentrow ania  
w szystkich sił na pracy  dla pokoju i 
b ezp i. ccze ii s t w a świat a .

Monopol tłuszczowy 
w Niemczech.

Berlin, 27 m arca, (PAT). Hindenburg 
podpisał rozporządzenie w prow adza­
jące monopol na produkcję tłuszczów  
i olejów. Biuro Wolffa podkreśla że 
zarządzenie ma szczególne znaczenie 
z punktu w idzenia obrony kraju.

GOERING „WYJAŚNIA".
Berlin, 27 m arla . (PAT). Minister 

Gocring na I onferencji z przedstaw i­
cielami p rasy  zagranicznej w ygłosił 
przemówienie, w którem  w yjaśnił spra 
wę rep resy j w  Niemczech:

R edukcje urzędników  Żydów z urzę 
dów zostały  dokonane tylko na podsta 
wie ich przynależności do partji so ­
c ja ldem okratycznej. Zmiany w  obsa­
dzaniu urzędów  i procentow y stosunek 
jest spraw a czysto  w ew nętrzną Nie­
miec. P rzyw ódcy  m a ra z m u  i Żydzi 
poroszą winę za oszczerczą kam panię 
przeciwko N ietnosr

Wywiad z  Ign. Paderewskim.
„NIFMCY PRAGNĄ POWTÓRZYĆ ZBRODNIĘ Z ROKU 1793". — ROOSEVELT IDEALISTA O PRAKTYCZNYM

UMYŚLE.

OB

Akademickie Koło lS L  prosi sw ych ■ czyn rasow ych czują się
aby udały się pod

*

Optymizm kanclerza skarbu Angli.
(Telefonem od naszego koiespondenL..)

dotychczasow ego środka zapobiegaw ­
czego, to  jest .aresztu.

M. Ententa przeciw projektowi Mussoliniego.
t en La ubolewa, że w  układach tych pod 
kreślona została polityka rew izjonisty-

Niebywały cynizm komisarza Rzeszy.
Prześladowani znajda ochrona... w  areszcie.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
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„ A N S C H L U S S "  A  P O M O R Z E ,
czyli o pomysłach pacyfikacyjnych, które prowokuia wojnę.

Na berlińską uroczystość otw arcia 
R eichstagu ? pruskiego Landtagu zje­
chała z  W iednia deputaoja austriac­
kich hitlerow ców . W itał ją w  swem 
jnauguracyjnem  przemówienii-u komi- 
isarz R zeszy  dia P rus, inbiłster Goe- 
ring, a  rów nież i kanclerz H itler w 
sw em  expose pośw ięcił ustęp idei 
..zjednoczenia w szystkich plemion! ger* 
irii)ań'skioli“ — czerń oczyw iście obejmo­

w a ł w  pjeirwszym rzędzie plemię 
„D eutsch-ceisterreidi e ró w “

Koncepcja „Ams.chlussu“ która już 
przed  la ty  stanow iła problem at polity­
czny usuniętą została w  cień p rzez  sta 
now czy  sprzeciw  Francji i W łoch, a 
z resz tą  sparaliżow ana faktem , że spau- 
peTyzowana p rzez  k ry z y s  gospodarczy 
Au&trja w padała  w  co raz  w iększą za­
leżność finansow ą od Francji, . Kon­
cepcja ta  o ży ła  z  pow rotem , gdy Hit­
ler doszedł do  w ład zy  i hasto  zjedno­
czenia różnych „plemion" nfemicicktch 
w eszło  w  staidjum realizow ania. O żyła 
t* koncepcja z resz tą  } z  tego  pow odu1, 
że  p ierw szym  czynieni noweigoj rządu 
niemieckiego. by ło  złam anie antonomli 
k rajów  zw iązkow ych, w yplenienie se­
paratyzm u dzielnicowego, M iędzy 
W iedniem  i Berlinem  była  bariera  a sta  
cow ita  ją katolicka B aw aria. B ariera 
ta  runęła, w  B aw arii bow iem  w łada 
te raz  „prusacy  zim" rów nie dobrze, jak 
w  Innych niemieckich prowincjach. 
T o  też  rozw ój hitleryzm u w  Austrii 
nie napotyka w łaściw ie pow ażniejszych 
przeszkód, w obec czego dokonuje się 
w  Austrii ew olucja poglądów  w  kierun­
ku, pożądanym  p rzez  kanclerza Rze­
szy .

Na tlę  tej ew olucji w ystępuje jednak' 
— poza Niemcami I A ustrią — bardzo 
charak te rys tyczne  .zjawisko, k tó re  nic 
pow inno ujść naszej uw agi. Oto po roz­
m aitych (rńcdow.aTzonyć!i um ysłach w  
Europie b łąkają się takie pom ysły: 
czy b y  za  cenę zgody na „AnscMuss* 
nic m ożna nn pew ien czas zapew nić 
spokoju, czy  oddając A ustrię na, łup 
R zeszy1' — mie imożnaiby odw rócić na 
la t kitka ekspansji niemieckiej od  Po­
m orza. i 1

P o m ysły  takie trzeb a  z m iejsca przy­
gw oździć nietyiko wo względu na ich 
naiw ność ale także jako  nieliiczące 
się zupełnie z mentalnością germ ańską. 
P rak ty k a  ostatnich kilkunastu la t w y ­
kazała  chyba dowodnie, żc każde za- 
ćośćuozy, nianie postulatom  ntemieo^

kim jest tylko zachęceniem  B erlina do 
dalszych żądań. Takie pociągnęła skut­
ki przedw czesna, ew akuacja Nadrenji, 
tak było, gdy Niemców przy jęto  do 
Ligi Narodów, tak było. gdy skreślono 
im reparacje1’, a tak  było, gdy blok 
„pięciu m ocarstw " w  teorii uiznał p ra ­
w o  Niemiec do  równości! w  kwestji 
zbrojeń. Każdy z tych etapów  ustępstw  
i ulg pow odow ał natychm iast ze stro­
n y  Berlóna żądanie dalszych komcesyj, 
dalszych św iadczeń, dalszych ustępstw .

Niewątpliw ie pow tó rzy łoby  sie to’ sa 
roo, gdyby za  m ilcząca z&odą Europy 
W iedeń dostał się w  orbitę w pływ ów  
Hitlera, A ustria zosta ła  osiem nastym  
„krajerd zw iązkow ym " Rzeszy.

I dlatego am atorzy  handlu te ry to r- 
jailTiego łudzą się. Mniejsza o  to, czy  
świadom ie, czy  (nieświadomie. Łudzą 
się. przypuszczając, że  Niemcy iprze- 
stailiby w tedy  poiżądliwcin okiem  spo­

glądać w stronę swej wschodniej gra­
nicy...

O czywiście, m ożliw e jest, że  przez 
krótki czas — może lat kilku — byliby 
Niemcy zaabsorbow ani przeerganizo- 
w yw aniem  sw ego państw a w skutek 
narostu  doń tak  w ielkiej prow incji jak 
Austrja. Ale cóż potem ? Co po  kilku 
latach?

Niema żadnej wątpliwości, że  b ar­
dzo rychło  rozległoby się \v Niemczech 
w ołanie: chcem y b e z p o ś re d n ie j  kon­
tak tu  z P rusam i W schodnien ii! dać 
naun „kory tarz", k tó ry  ten  kon tak t prze 
grad®a! I w ted y  — po kilku latach — 
sy tuacja  dla nas b y łab y  niechybnie o 
w iele gorsza... Bo w tedy  Niemcy! b y ­
łyby  silniejszo, w zm ocnione Austria, a 
pow tóre w ciągu ty lch  kilku lał H itler 
zapew ne wzm ocni z  pew nością sw e si­
ły  .zbrojne R zeszy.

Uciszenie (pozorne) na lat klika kw e.

Z P R A S Y  U K R A I Ń S K I E J .

Kongres studentów ukr. we Lw o w ie .
Jak  podaje „Diło", we Lwowie od- 

biyl stei IV W szech ukraiński. K rajow y 
K ongres Akademicki p rzy  udziale 150 
delegatów  poszczególnych pow iato ­
w ych orgamizacyj, a  w szczególności 
delegb-tów Lw ow a, K rakow a, Pozna­
nia i W itoa. O tw ierając obrady  Kon­
gresu, p rezes organizacji akademickiej 
w ezw ał zebranych  do uczczenia p a- 
aniięcj studentów , k tó rzy  „życie zło­
żyli w  ofierze dla o jczyzny". W  szcze­
gólności ptreizes cir®ainiizaeit wspom niał 
o  nazw iskach studentów , k tó rzy  „obec- 
nio odsiadują w ięzienie i; z  te j p rzy ­
czy n y  nie m ogą w ziąć udziału w  zjeź­
dzić". Rów nocześnie p rezes .powitał de­
legata litewskiego, k tó ry  w ziął udział 
w  Kongresie.

Jak  w ynika z obrad  kongresu w ub. 
roku  studiow ało  w e L w ow ie 165G— 
.1850 istudm tów  ukraińskich; w  Kras­
kow ie 200—300, w  W arszaw ie  około 
170, w  Poznaniu 100, w  W ilnie 60, w 
Gdańsku 50, w  Lublinie 50 ,j zagranicą 
150—200. Ogółem zatem  liczba1 U kraiń­
ców  studiujących, o b raca łab y  się w  

granicach 2500—3000. W  tej liczbie fi- 
_ lozofja i p raw o  40%, technika 18%', 
i m edycyna 6 %, w e te ry n aria  5%, teolo­

gia 12%. w y ż s z e  szko ły  gospodarcze

5% i inne 9%. Z lwowskich, ukraiń­
skich organizacyj ty lko  4 zo sta ły  za­
legalizowane prz-ez Senat.

W  rzędzie politycznych sp raw  po­
ruszono. sp raw ę akcji katolickiej, któ­
rą zakw alifikow ano jako poczynanie 
oportunistycznych czynników  cerkiew ­
nych, oraz spraw ę „Łuhów" organizo­
w anych p rzez d r . D aszkiew icza, do 
k tórych  Kongres ustosunkow ał się  ne­
gatyw nie.

Ku czci Szewczenki.
Staraniem  U kraińskiego Tow . Do­

broczynności odbyła się w  Ostrogu 
uroczysta  akadem ia ku czci Szew czen 
la', urządzona z< okazji 72-ej rocznicy 
jego agonu. W  uroczystości w zięli ró ­
w nież udział przedstaw iciele społeczeń 
sbwa polskiego. P . Rohacki w ygłosił 
odczyt o  h istorycznym  rozw oju naro­
du ukraińskiego i o znaczeniu pieśni 
Szew czenki d la  duchow ego odrodze­
nia U krainy następnie recy tow ano 
szereg  u tw orów  w iełkteco poety  ukra  
ińskiego

stii rewizji granic wiscbodniofi Niemiec, 
a  dodanie R zeszy już obecnie dla tern 
w iększego ich wzmocnienia na  sRacłi 
7 milionów Austriaków! —i to  jaszcze
groźniejsze aspek ty  na  przyszłość.

Kto tego nie widzi — ten Jest po- 
prostu  ślepy.

Zresztą gdyby  tego rodzaju projekt 
,pacyfikacji" s ta ł się  przedm iotem  p o ­
w ażnych rozm ów politycznych — rząd 
niemiecki w yciągnąłby  zeń jeden ty lko  
w niosek: — Ślicznie, a  więc Europa 
uznaje, że coś m usim y dostać... O dw ró­
cim y w ięc tezę: dajcie nam  Ponw rzc, 
a zrzekniem y się Austrii...
W  zagadnieniu ..Anschlnssu" zain tere­

sow ane sa bezpośrednio i pośrednio łścz 
ne państw a. Od gran icy  W iednia do gra 
nic Czechosłowacji: jest ledw o 2 go­
dziły drogi koleją.... Usadowienie .się 

rządu Hitlera w  Austrii by łoby  okrąże­
niem z flanki Czechosłowacji, k tórej 
północno-wschodnia część zam ieszkała 
jest zw arcie p rzez  ludność niemiecką... 
Ale nietyiko C zechosłow acja m iałaby 
w  kw estji „Ansclilussu" bardzo  •poważ­
ne za strzeżenia. Podejście Niemiec na 
linię Dunaju nie je s t zapraw dę ani w 
interesie W łoch, ani Jugosław ii, ani 
Rumunji... Bezpośredni kon tak t Berlina 
z B udapesztem  też  nie uśmiecha się 
tymi państwom ....

Oto przeszkody, pięwzące się na 
drodze tych niesam ow itych pomysłów', 
b łąkających  się: po* głow ach’ p rzeróż­
nych polityków  — uw ażających „An~ 
■schluss" z a  mniejsze zło. sniźii dalsze nie 
zaspakajanie ekspansji tery torialnej 
Niemiec.

Polska racja stanu stale j trw ałe mu-, 
si obstaw ać  p rzy  dotychczasow ych 
w ytycznych : chcem y i będziem y ści­
śle w spółdziałali z  tem i czynnikam i w, 
Europie, które stoją bezw zględnie na 
stanow isku poszanow ania traktatów, 
pokojowych. Na żaden „handel w y­
m ienny" na źadnji obieranie „mniej-, 
szego z ła"  — m b pójdziemy! Znam y 
bow iem  Niemców i w iem y, że ruszę me 
jednej ceg ły  z  gm achu obecnej s tru k tu ­
ry  m iędzypaństw ow ej zag rażałoby  nie­
chybnie całem u ®intaiohow<L M y ni© 
chcem y od Niemców .niczego. Ale nie, 
chcem y w y d ać  Niemcom ani p iędzi 
ziemi. Ckl tego  nigdy nie odistąpimy.j 
Dla nas m iraż „zaspokojonych" apety*, 
tów  Niemiec p rzez  w ydanie im ma łup 
W iednia i wzm ocnienie ich stamu lic żel) 
nego 7-mo iniljontowytn przyrostem  
ludności — nie stanow i zabezpieczenia 
Pom orza. W ręcz przeciw nie: uw ażali­
byśm y tę  za zapow iedź zagrożenia na­
szego stanu posiadania w niedługim 
czasde. /

I d latego n a  żadne takie kombinacje 
Rolska n igdy  sw ego p lacet nie da. M.

Uroczystość Imienin J. Piłsudskiego
w  Paryżu .

(Od specjalnego korespondenta).

W ielka co  do liczby i tak  daw na co 
do trądycyj swoich kolonia polska w 
stolicy Francji — obchodziła bardzo, u- 
roczyście dzień Imienin P ierw szego  
M arszałka Polski. Trzydzieści c z te ry  
organizacyj okręgu paryskiego od  Bi­
blioteki Polskiej -i Federacji Polskich 
Związków Obrońców  O jczyzny poczy­
nając, a kończąc na Związku W y tw ó r ' 
ców Polskich oraz c z te ry  o rgany  p ra ­
sow e („Narodowość", „Ognisko", „ P o ­
lak w e Francji" o raz  „W iarus Polski") 
— w y d a ły  łącznie w  przeddzień św ię­
ta narodow ego odezw ę następującej 
tre śc i:

RODACY!
19 maren dzień Imienin P ierw szego 

M arszałka Rzeczypospolitej Polskiej, 
to  św ięto Narodu Polskiego, bo w  dniu 
tym  zo w szystk ich  stron R zeczypo­
spolitej i ze w szystk ich  krańców  św ia­
ta, gdzie zdała od O jczyzny biją serca 
polskie, p łyną serdeczne życzenia dla 
W odza, który jest uosobieniem naszej 
Ojczyzny.

Imię Jego  od lat w ielu — to symbol 
ofiarnej i niemal nadludzkiej pracy dla 
Narodu.

Gdy mrok u to w oh otoczył, ziemie 
polsko, gdy  w  sercach 1 ludzkich gasły 
iedua nc drugiej aadzaieie o ą  w jaw o łC

nie z  kajdan, gdy załam ały się resztk i 
w iary  w  siły  Narodu, gdy liczono, że 
.tylko cud nas zbaw ić może. —

Józef P iłsudski za munami w ięzień 
rosyjskich i na w ygnaniu uczył nas 
hairtu do w alki o wolność, pokazał jak 
należy z ryw ać kajdany z rąk  a łam ać 
k ra ty  w ięzień.

Pragnąc, b y  o losach Narodu decy­
dow ał sam Naród i w iedząc, że  w ol­
ność zdobyw a się tylko na polach bi­
tew  — Jóżef P iłsudski jeszcze w  nie­
woli s tw arza  zaczątki arm ii polskiej, 
a potem  daje hasło do w alki i p row a­
dzi Legjony do zw ycięstw a.

Z w yciężył i z  zam ętu w ojny, stw o­
rzyli niepodległe Państw o!

Dzisiaj, gdy tak  w iele trosk  życia 
codzitennego zm usza nas do czujności, 
gdy panujący na całym  świccie k ry zy s 
w yciska swe bolesne piętno i na naszej 
Ojczyźnie, b ierzm y za p rzy k ład  św ie­
tlaną postać Józefa Piłsudskiego i, p a ­
miętajmy, że zbiorow ym  w ysiłkiem  i 
karnością w  działaniu łamie sie w szel­
kie przeszkody i trudności.

Dzień 19 m arca w e Francji będzie 
dniem polskiej narodow ej solidarności 
i oby  w yrazem  jedności dla dobra n a ­
szej O jczyzny ; nas sam ych.

B y  oddać powinny hołd, Mar&załko- 
y f  lRUlKdskteniu w  dniu Jego Imienia.

podpisane organizacje okręgu  parysk ie ­
go w znoszą o k rzyk  na św ia t ca ły ;

Niech żyje Józef Piłsudski!
Staraniem Komitetu zbiorow ego tych 

organizacyj, w, pięknej sali Adyar 
(square Rapp) dnia 18 b. m. odbyła się 
u roczysta  i  tłum na Akademja. Zagaił 
ją am basador polski w  P aryżu  p. A 
Chłapowski, pow ołując do prezydium  
czterech przedstaw icieli Polonji p a ry ­
skiej i  obszernie charak teryzując rolę 
M arszałka Piłsudskiego w  dzisiejszej 
Polsce. P rzem ów ieme swoje zakoń­
czył am basador życzeniam i, jakie P o ­
lacy m ieszkający lid) przebyw ający  
w e F rancji dołączają do  życzeń, p ły­
nących z  całej Polski w  ten uroczysty 
dzień w  stronę B elw ederu i okrzy­
k iem : „Ten, k tó ry  Polskę uczynił
wolną, ten k tó ry  jest żyw ym  sym bo­
lem jej w ielkości i siły, P ie rw szy  M ar­
szałek  Polski, Józef Piłsudski, niechN

I żyje"! P o w staw szy  z miejsc zebrani 
pow tórzyli trzykro tn ie  ten okrzyk.

Zkolei zabrał głos Jan  Lechoń, zna* 
kom ity poeta i obecnie radca ambasa­
dy polskiej w  P aryżu . W  sw ojem  dłuż- 
szeim przem ów ieniu dal syn tezę posta­
ci i roli historycznejPćtsudlskiego, prze­
nikniętą nurtem  głębokiego liryzmu, 
pełną odkryw czych, poetyckich rzu­
tów , wyrażoną w  form ie o  wysokim  
w alorze literackim. Dopełnieniem tej 
części programu b y ły  deklamacje p. Ta* 
deusea R ozm arynów  skiego, który dał 
w ysoką klasę intenpretatorską kśiku u- 
twomm, poświęconym Piłsudskiemu, 
oraz monologowi Konrad# *  „W yzw o­
li

Na część koncertow ą złoży ty  się  do­
skonale produkcje tfcojga m łodych, w y­
soko uzdolnionych a rty s tó w ; m .  A. 
Teifelbaum ow ny (fortepian), p. T . Ko­
walskiego (wiolonczela! i p. St. T erra  
(skrzypce). W ykonali otti najpierw  w; 
sposób pełen finezji w span iale  trio  
Chopina, a następnie u tw o ry  n a  skrzyp" 
ce  (W ieniaw skiego: „Polonez" „Scher­
zo i T arantela", „Kujawiak"), o raz  na 
wiolonczelę (Moniuszko., Karłowicz, 
Chopin) z tow arzyszeniem  fortepianu. 
W szyscy  od tw órcy  w ykazali bardzo 
w ysoki poziom techniczny i zyskali so ­
bie w ielki aplauz publiczności.

W  sani dzień Imienin M arszałka od­
b y ł się w ielki rep rezen tacy jny  bal w y ­
dany p rzez polskiego attache  wojsko­
w ego w  P aryżu . Pojaw ili się n a  nim 
przedstaw iciele .wojskowi, w szystkich 
państw  zaprzyjaźnionych z Polska, 
czlonkow te am basady, a ttachatu  i kon­
sulatu polskiego w  P aryżu , reprezen­
tanci sfer literackich, a rtystycznych  
i in. Polonji paryskiej. Bal zyskał sobie 
opiliję jednego z  najbardziej w y tw or­
nych i udanych w  obecnym  roku i w  
doskonalym  nastroju przeciągnął się 
do rana.

Poza tą  centralna uroczystością, za­
rów no w  P aryżu, jak na prowincji fran 
cuskiej odby ty  się liczne obchody o 
charak terze  bardziej zam kniętym . Ze 
w szystk ich  tych uroczystości w ysiano 
spraw ozdania, telegram y % życzeniam i 
i ad resy  hołdow nicze dta W odza 
Narodu. T,

■ o-----



6 Nr. z dnia 29 marca iy .il

Wtorek
Jana  

Jutro: Wiktoryna

W schód słońca 5*22 
Zachód słońca 182

TEATR WIELKL
W torek, 2S m arca o godz. 7.30 „O pera 

za 3 grosze".
Środa 29 bm. godz. 7.30 „Eugeniusz 0 -

negin".
C zw artek  30 bm. godz. 7.30 „C ezar i 

K leopatra". W szystkie miejsca po 1 zł. 
Losow anie m iejsc w  biurze ABO.

Pigtek 31 bm. godz. 7.30 premiera Je­
rzego Tepy „Fr&ulein Doktor".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Wtorek, 28 marca o godz. 7.30 „Złota 

doda" .
Środa 29 bm. godz. 7.30 „Złota Ciocia" 

.A bon. 8. Po  raz ostatni.
Czwartek 30 bm. godz. 7.30 „Mademai- 

se-łle". w szystkie miejsca po 1 zł. Loso­
wanie w  biurze ABO.

SALA COLOSSEUM.
Film  „Łzy dw udziestoletniej". R ęw ja „Li 

stek  figowy".

KINOTEATRY.
ADRIA: „W ilk m orski".
A PO LLO : „Każdemu wolno ko­

chać". D ym sza, Zimińska, Lawiński, 
Moszyński.

ATLANTIC: „D ziesiąty kochanek"
z Ałmy O ndra.

CAS1NO: „Ludzie w  Hotelu"
CHLMERA: „O statnia noc kaw ale­

ra".
GRAŻYNA: „Ronny".
KOPERNIK: „Halka".
MARYSIEŃKA: „W  cieniu krzyża".
OAZA: „D obroczyńca ludzkości".
PAŁACE: „Śledztw o" i „W ęgierska 

miłość".
PAN: „Liljana chce się rozw ieść".
PASAŻ: ..W mocy aw anturnika" — 

H ary  Peel, oraz „Księżniczka jazzba-n- 
du " Anny Ondra.

PROM IEŃ: „Król P a ry ża"  i „W e­
so ły  w dow iec".

RAJ:  „C złow iek m ałpa".
STYLOW Y: „G rzesznica bez w iny" 

oraz Rewja „Grunt to  polityka".
ŚW IT: „Św . Antoni P adew ski".
UCIECHA: „R ozstrzygająca noc"

 o-------

— T eatr W ielki. Dziś we w torek  dnia 
28 bm. odbędzie się w  T eatrze  W ielkim 
ostatnie- przedstaw ienie św ietnej isztuki 
muzycznej pt. ..O pera za tr z y  gresze", 
k tóra ustępuje miejsca nowej prem ierze. 
W  głów nych rolach ’ p. Eichlerów na, p. 
s trze leck i, p. K rasnow iecki, Potońskń Ja ś­
kiewicz, G uttner, Dorwski, Jakutńńska, Ło 
zińska i inni. R eżyseria  W . Radulskiego.

— Sensacja! N ajtańsze przedstaw ienia 
w T eatrach  Miejskich. W szystkie miejsca 
w cenie 1 zł.W  czw artek  dnia 30 bm. od­
będą się w  T eatrach M iejskich p rzedsta ­
wieni . zło tów kow e. Każdy bilet jest do 
nabycia w  cenie 1 zł. O rodzaju miejsca 
decyduje :łos. Losow anie lodbywa Się w y ­
łącznie w  biurze ABO, Rutowskiiego 2. 
T eatr W ielki daje w ybitnie in teresująca 
kom edię G. B. S haw a pt. „C ezar i Kleo­
pa tra" , T ea tr Rozm aitości g ra  znakom itą 
sztukę. A. D ew ala „M adem oiselle".

— W T ea trze  W ielkim dobiegają końca 
próby sensacyjnej sztuki lw owskiego au ­
tora Jerzego  T epy  „Fl&ulein Doctor", Jest 
to iaktom ontaż biograficzny najw iększego 
sz.piega miernieckiiego W ielkiej W ojny — 
Anny M arji Lesser, rozgryw ający  się czę­
ścią w  latach 1913— 1918 a częścią dziś 
w  r. 1933. A kcja toczy się w  najw iększych 
centralach szpiegowskich E uropy: w  Bruk 
stlii, Berltinie. P aryżu  o raz  na linji ognia' 
niemieekb-fr.ancuskiego frontu pod Verdun. 
T ytu łow ą rolę kobiety-szpiega objęła Ire­
na Eichlerów na, k ierow nika niem ieckiego 
w yw iadu, lekarza M attheslusa s r a  Je rzy  
Chodecki, w  innych rolach w ystąp ią  naj­
wybitniejsi artyśc i lw ow skiego dram atu 
z pp. Jakobińską, Machalski.nl. Stępów skaut, 
K reczm arem  i Żurow skim  n a  czele. R eży­
seruje całość Janusz W arnecki, k tó ry  sto­
suje tu cały  szereg  pomysłów ' insceniza­
cyjnych, dotąd na scenach lw ow skich nie­
widzianych. Z w łaszcza obecnie w  końco- 
wern s ta d ;um prób w spółpracuje z reży ­
serem  cal,- sztab techników  i mechaników- 
oraz  specjaliści w ojskow i, dający fachowe 
w skazów ki w scenach batalistycznych i 
m asow ych. Pom ysłow e dekoracje kompo­
nuje O tto Rcx.

— T eatr Rozmaitości. „Złota Ciocia", 
najw eselsza komedja bieżącego sezonu gra  
na będzie 2 ostatnie razy , dziś w e  w to­
re k  i jutro w e  środę dnia 29 bm. Znako-

Entuz] styczny sąd o teatrze 1 wowski m
F . T . harinettfego.

F. T. M arinetti w  rozm owie z kores­
pondenta PA T wyrazi;, serdeczne po­
dziękow ania za  przyjęcie zgotow ano 
mu w  Polsce, gdzie z  praw dziw ym  
podziw em  mógł skonstatow ać rozw ój 
.kierunków artystycznej aw angardy. 
T ea tr lw ow ski — powiedział Maninetti 
— stoi na  poziomie ogólnoeuropejskim,

a w ystaw ienie mej sztuki przeszło 
wszelkie oczekiwania. Długo popamię­
tam  serdeczność W arszaw y, Lw ow a i 
K rakow a, i lle.-aoć nadarzy  mi się spo­
sobność po w rot:, do Polski, Korzystam 
z niej. bo trzeb a  w am  zazdrościć mło- 
dzieńcziego tw órczego  entuzjazm u.

Konkurs na budowę pomnika
M arszałka Piłsudskiego w  Tarnopolu.

Tarnopol. W ojew ódzki kom itet budo 
w y  pom nika M arszalka Józefa P iłsud­
skiego w  Tarnopolu ogłosił publiczny 
konkurs na projekt pomnika, z  term i­
nem  nadsy łan ia  p rac  do dnia 1 lipea -br. 
pod adiresem: ież. W . Burgielski. T a r­
nopol. M ickiewicza 26.

Za najlepsze prace Kom itet p rzezna­
cza  trz y  nagrody w  w ysokości 500, I

300. w-zgl. 200 zł., przyczem  zastrzega 
sobie praw o nabycia Prac w yróżn io ­
nych poza powyższemu nagrodam i za 
kw otę po 100 zł. Szczegółow e w aru n ­
ki techniczne w raz  z planem  sytuacyj­
nym, zdjęciami fotograficznemu ftp. 
nabyć m ożna pod w yżej podanym  adre 
sem w  cenie 10 zł. za  komplet.

m iły  zespół tw o rzą  pp. W ierzejska. Bonac 
ka, Kossocka, K w iatkiew ieżow a, Niczew- 
ska, B erski, Kordowshi, S tępow ski, Wł. 
R atschka i Janusz W arnecki, k tó ry  jest 
zarazem  i reżyserem  sztuki. B ilety do 
nabycia  w  kasie biura, Abo, Rutow skicgo 
1. 2, firm a Anloda, tel. 20-56.

—  Teatr Rozmaitości. W  sobotę dnia 1 
kw ietn ia  w ystępuje T ea tr  Rozmaitości 
z  prem ierą  F lersa  i C aillaveta  pt. „Micha­
sia ł jej m atka". U tw ór ten posiada w szy­
stkie zaie ty  dzieł scenicznych tej znakomi 
tej spółki francuskich autorów . Lekki, bez 
trosk i humor, m oc dow cipnych powiedzeń, 
arcykom iczne sytuacje doskonale naryso­
w ane ty p y  i nadew azystko nader zajm ują 
cą  treść. R eżyseruje p. Br. Dąbrowski. 
G łówne role g ra ją : pp. J. M artini, J. W ie 
rzejska, H. K rzyw icka, E. K wiatkiew iczo- 
w a. Cz. S trzelecki, Berski, W. R atschka i 
inni. Aboci. 9.

B ilety  do nabycia  w kasach T eatrów  
Miejskich i w  kasie biura ABO Rutow - 
skiego 2, firm a Anoda. tel. 26-56.

—  „Eugeniusz Onegin" po tanich ce ­
nach. Genjałne arcydzieło  m uzyczne naj­
w iększego rosyjskiego kom pozytora opero 
w ego P io tra  Czajkow skiego „Eugeniusz 
Onegin". osnute na tle poem atu Puszkina, 
opisującego życie da w ne i Ros ji — grane 
będzie w środę 29 bm. o godz. 7.30 w iecz. 
Ś w ietna obsadę tw o rzą : Sokół, H uperto- 
w a, H inglerówna, H ałińska, P łoński, P e te r, 
Użejku, Rom anow ski i Zubik. P rz y  pulpi­
cie Adam Dołżycłci. Ewolucje choreografi­
czne układu St. Faliszew skiego. Inscenlza 
cja A. Ułucłianowa. C eny miejsc najniż­
sze od  45 gr. do 3.50 zł. P rzedsprzedaż  
w  kasie  T ea tru  W ielkiego i w  M alop. A- 
jencii Reklam owej.

—  Tani miesiąc w Operze. N iebyw ałą 
a trakcją  w  życiu  kultu ralnego_ L w ow a bę­
dzie tani miesiąc p rzedstaw ień Operowych 
w  ram ach k tó rego  w ystaw ione zostanie 
szereg  arcydzieł operow ych. Szczegóły 
w  afiszach.

— Colosseum. Dawno niewidzianem po­
w odzeniem  cieszy  się obecna -rewja „Li­
stek Figow y" w  w ykonaniu doskonałego 
zespołu  „W esołego M urzyna". Na ekranie 
„Ł zy dw udziestoletniej", film grany-po raz 
p ierw szy  w e Lw ow ie. W  przygotow aniu 
n o w a prem iera Pt. „Rumba Krzepi". Dziś 
■1 ju tro  z  powtodu im prezy początek  o go­
dzinie 4-tej (rew ja). ostatn ia  rew ja  o godz. 
7-imej.

 0-------
— R ecytal poezjt kobiecej. Staraniem  

lek toratu  W ym ow y U niw ersytetu  J. K. 
pod kierow nictw em  dr. Leopolda Kiela- 
now skiego odbędzie się we środę dnia 29 
bm. o g-odz. 19 wiecz. recital utw orów  
w spółczesnych poetek polskich. W  pr,ogra 
mie ntw-ory 10 poetek polskich w ykona­
ne  przez 10 recy tatorek . W ygłoszone zo­
staną  u tw o ry : K azim iery Albert!. A nnyL . 
C zerny, Jadw igi Gamskiej-Łempickiej, Ka 
zim lery Iltakow iczów ny, H anny M ortkow i- 
cz-ówny, B eaty  O bertyńskłej, M. Paw li­
kow skiej- Jasnorzew skiej, Niny R ydzew ­
skiej, Ireny  Tuwim  i M aryli W olskiej, Sio 
w o w stępne w ygłosi p. W łodzim ierz Lc- 
w ik. C iekaw a ta im preza, dająca przegląd 
wspólozosme-j poezji kobiecej, obudzi zape­
w ne w ielkie zainteresow anie w  sferach 
kulturalnych naszego miasta. B ilety w  ce 
nie 1.49 zł. 99 gr. i 49 gr. dla m łodzieży 
do -nabycia w  dniu w ieczoru przy  kasie.

— Lutnia-Macler-z w raz  z Kasynem 1 
Kołem llt.-art. urządza w dniu 30 bm. o g. 
20-tej w  sali K asyna ł Kola lit.-iart. kon-

1 cert, złożony z utw orów  poświęconych 
Lutni-M acierzy z okazji 50-letniego jubi­
leuszu Tow. P rogram  niezw ykle interesu 
jący  a popularne ceny ściągną niew ątpli-

j w ie licznych zwolenników muzyki choral- 
nej 4o  sali koncertowej.

— Polskie Towarzystwo Neofilologiczne 
Okręg lwowsko -  wołyński. W  czasie od 
9—11 kw ietnia b. r. odbędzie się w  Krako­
wie Il-gi zjazd neo-fiłologów polskich. Naj­
w ybitniejsze osobistości nau-kowe zgłosiły 
w spółpracę w  zajtresie naukow ym , -peda­
gogicznym -i m etodologicznym , zjazd  więc 
przyniesie uczestnikom  niezw ykłe ko rzy­
ści. Z arząd O kręgu lwow sko - w ołyńsk ie­
go zaprasza sw ych członków  do w zięcia 
jak najliczniejszego udziału w  zjeżdzie. 
Bliższe inform acje u sek re ta rza  dra W. 
P reisnera, Biblioteka U niw ersytecka, tel.
1—49.

— W ieczory dyskusyjne w  Związku 
Adwokatów. Z arząd Oddziału Lw, Zwią­
zku A dw okatów  Polskich ro zp o czy n i sze 
reg w ieczorów  dyskusyjnych na tem at 
w ątpliw ości, jakie nasuw ają się p rzy  sto ­
sowaniu now ych postanow ień kodeksu po 
stępow ania cywilnego, a  to  zarów no w  po 
stępow aniu procesow em , jak i egzekucyj- 
nem. W ieczory  te odbyw ać się będą w  ło 
kalu Związku A dw okatów  Polskich, we 
Lwow ie, ui. Z im orowicza 5, II p. każdej 
środy  począw szy od dnia 29 ma-rca o  go­
dzinie 19-tej. W e środę 29 m arca zagai 
dyskusję kol, dr. Ignacy Schonba-ch na na­
stępujące tem a ty : 1. Znaczenie i skutki za 
bezpieczcnia przez ostrzeżenie n a  nieru­
chomości. G łów ne zasady podziału sumy 
uzyskanej z egzekucji z nieruchomości. 
D zisiejszy stan kw estii dopuszczalności iu 
tabulacji po myśli a rt. 17. przepisów  w pro 
w adzających p raw o  o sądowem  postępo­
w aniu egzekucyjmem. — Z apraszam y ni- 
niejszem w szystk ich  członków  Związku 
A dw okatów  Polskich o raz  członków  P o l­
skiego Tow . P raw niczego  i Oddziału Lw. 
Z rzeszenia Sędziów i P roku ra to rów  do 
w zięcia udziału w  tych w ieczorach dysku 
syjnych o raz  do zgłaszania dalszych te­
m atów . T em aty  .prosimy zgłaszać natych­
m iast na ręce  P rezydium  Oddziału a  to 
celem odpow iedniego rozłożenia program u 
w ykładów .

— Polski C zerw ony Krzyż. Zaw iada­
miamy, że w  dniu 2 kw ietn ia  o g-odz. 12 
w  poł. odbędzie się w  lokalu PGK p rzy  ul. 
Bielowski-eg-o 6, I p. zw yczajne w alne j 
zgrom adzenie okręgu lw ow skiego PCK.

— W alne zgromadzenie Związku Pracy  
Obyw. Kobiet w e Lw ow ie odbędzie się w  
poniedziałek 3 kw ietn ia  w  lokalu w łasnym  
p rzy  pi. B ernardyńskim  1. 2, II. p. -o go­
dzinie 17 z następującym  porządkiem  dzień 
nym : zagajenie, odczytanie protokołu z  o- 
statniego w alnego zgrom adzenia, sp raw o­
zdanie w ydziału  z  działalności ZPOK. w 
r-oku 1932—3, spraw ozdanie poszczegól­
nych referatów  i sekcyj, skarbnika i ko­
misji rew izyjnej, udzielenie absolutorium  
ustępującem u w ydziałow i, w ybór komisji 
matki, w ybór przew odniczącej, 6 członkiń 
w ydziału, przew odniczących refera tów  i 
komisji rew izyjnej, w iio s ld  i interpelacje.

— Ostre strzelanie na Zamarstynowie. 
W  dniach: 1, 3, 5, 6, 8. 10. 12, 13, 19, 20, 
22, 24, 26, 27 i- 29 kw ietn ia br. odbyw ać się 
będą na strzelnicy wojskow ej w  Z am ar- 
stynotfi-c ćw iczenia oddziałów  w-o.iskowycb 
połączone z- ostremi strzelaniem . S trefa  za ­
grożona pociskami, której przekroczenie 
połączone jest z niebezpieczeństw em  dia 
życia, obsadzona będzie posterunkami' o- i 
chroron-ymi, do zarządzeń których winni j 
stosow ać się bezw zględnie w szyscy  p rze­
chodzący.

——O------

— Powrót kuratora Gadomskiego. 
Kurator lw ow ski p . Gadom ski pow ró­
cił z W arszaw y  do L w ow a i  objął u- 
rzędow anie.

1 — Pierw sze diwa ruchome kioski do
1 popularnej sprzedaży mleka. W, naj-

! Z OPERY.

Występ Wandy Korytko,
E . Karpowej i E . Mossakow­

skiego w „Aidzie“ .
P. W anda Korytko, k tó ra  w ystąpiła  

w  oistat-niem przedstaw ieniu „Aidy" w  
partii ty tułow ej, znana jest publiczno­
ści lwowskiej z w ystępów  w  sezonach 
ubiegłych jako- śpiew ac-zka' obdarzo­
na wybitnie pięknym  i w ydatnym  -ma- 
te r.ia łm  głosow ym . Tym  razem  jednak 
zdołała specjalnie zainteresow ać in ter­
pretacją  p rzem yślaną w e w szystkich 
szczegółach: fraza -jej jest zaw sze m u­
zykalnie ujęta ,j w ykończona, efekty 
dynam iczne św ietnie zróżnicow ane, to 
ny  w ysokie pełne, czyste i metaliczne 
górow ały  nad całym  zespołem  i orkie 
strą . Podnieść też  należy  specjalnie 
bardzo szlachetnie pojętą sceniczną 
stronę g ry , w olną od patosu, pełną 
pro-stoty, a jednak w ysoce d ram aty­
czną.

Ładny, dość okazały  i odznaczający 
się piękną barw ą, zw łaszcza  w  niskich 

pozycjach głos, w ykazała  rów nież 
śpiew ająca po raz  p ierw szy  partię  
Armieris P. Karpowa. A rtystka ujęła 
sw ą p artię  muzykalnie, szkoda tylko, 
że nie dociągnęła do tego samego po­
ziomu i g ry  scenicznej.

P artję  A m onastra śp iew ał p. M ossa­
kow ski, poryw ając  — jak zw ykle zre­
sztą — audytorium  cudownem1 brzm ię 
niem sw ego głosu d um iejętnością tech­
niczną. P ozosta łe  partje  bez zmian.

D yrygow ał p. Rudnicki.
Dr. Stefanja Łobaczewska.

Po książce — list pasterski 
ks. biskupa Chomyszyna.

Agencja „W schód" dow iaduje się, że 
ks. biskup stanisław ow ski grecko-ka- 
tolicki G-rzegosz Cho-mys-zyn, w ydaje 
w  najbliższym  czasie  list pasterski, 
k tóry  om aw iać będzie szereg  n iezw y­
kle aktualnych problem ów , l i s t  sk ła­
da się z dwóch części; w  pierw szej 
omówiona jest w alka z sekciarstw em  
w  kościele obrządku grecko-katolic- 
kim, w  drugiej zaś części ks. biskup 
Chom yszyn porusza szkodliw ości w y 
bujałego nacjonalizmu ukraińskiego. 
L ist pastersk i ks. biskupa C hom yszy­
na zaw iera szereg aktualnych aluzyj 
do stosunków  panujących w  społeczeii 
stw ie ukraińskiem . List pasterski b ę ­
dzie czytany z ambon w  okresie-przed 
św iątecznym .

Wyświęcenie alumna dla Rumunji.
W  trzecim  z rzędu w ypadku JE. ks. 

a rcybiskup Teodorow icz na życzenie 
A dm inistratora A postolskiego dla O -  
mian katolików w  Rumunji, udzielił 
św ięcenia kapłańskiego alum nowi dla 
Rumunji. Ostatnio- święcenie takie uzy 
skał alumn Jan  Ltilojan. Św ięcenia ku 
płańs-kie dokonane p rzez Arcybiskupa 
orm iańskiego d la  Rumunji łączą się z 
tradycją, że praw ie w szyscy  orm iań­
scy arcybiskupi lw ow scy odbywali w i 
zytacje -na Podolu, Bukowinie, Sie­
dmiogrodzie. W yśw ięcony na  księdza 
alumn Lulojan w  pryw atnej k ap l'" ' 
ks. Arcybiskupa, odjechał ze Lwcwa 
do m iasta Gerla w  Siedmiogrodzie r 
został przydzielony tam do katedry 
-ormiańskie!}.

bliższym  czasie- zrealizow any będz.e 
projekt uruchomienia -pierwszych ru­
chomych kiosków , k tóre sprzedaw ać 
będą mleko. Zarząd m iasta otrzym ał 
z w ielu -stron żądania uruchomienia 
popularnej sprzedaży  mleka, zw łaszcza 
w  najbliższej okolicy parków  zabaw o 
w ycli, ogrodów , boisk i td. Z wiosną 
-tego roku puszczone będą w  ruch dwa 
pierw sze specjalnie wybudowanie kio­
ski ruchom e na kolach i sprzedać bę­
dą  uiie-k-o po cenach minimalnych w ła 
śnie w  pobliżu wielkich im prez spoRo 
w ych i obsługiw ać będą głównie mło­
dzież.
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Zjazd Prezesów Oddziałów
Zw ią zk u  Legionistów Polskich.

W  niedzielę, jak o  tern pisaliśm y od- 
b jrł się w sali Insty tu tu  T:e-cli.no-l.o,giioz- 
nego w e Lw ow ie p rzy  Ul. Bowrlarda 
Zjazd prezesów  oddziałów  Związku 
Legionistów.

N e. Zjazd p rzybyli prezesi: Oddziału 
S tanisław ów , Jedlicze, P rzem yśl, Żół­
kiew, Krosno, Rzeszów , Jarosław , Le­
ski Łańcut, S tryj, H orodenka, Turka 
■n § tr., B orysław , Tłum acz, Sambor, 
Sanok, Tarnobrzeg, D rohobycz, Koło- 
m j ja, Dolina i Lw ów .

Zjazd zaszczycili sw oją obecnością: 
P . W ojew oda lw ow ski B elim ^P raż- 

m ow ski, D-ca Korpusu 0 .  K. VI. Gene­
rał Bolesław Popow icz, prezydent 
m iasta W acław  D r o1 janowski, wice­
m arszałek  Sejmu Polakiewicz, delegat 
Zarządu G łów nego poseł S tarzak, p re ­
zes Rady1 G rodzkiej BBW R p. poseł 
Stroński, p. S tarosta grodzki Romuald 

Klimów, istairo-sta -powilait. Eckhardt, 
dy rek to r lasów  państw , toż. Szubert, 
Sinieniem Związku Strzeleckiego dr. 
Jan  Bryl. imieniem D yrekcji P . K. P. 
d y r St. Sw igost, imieniem Kuratorium 
Okr. S-zk, Lw ow . w izytator Koziara, 
imieniem Okręgu Związku Strzeleckie­
go Czapliński Zygmiuint. K om endant 
m iasta ł opiekun ■ Legionow y ppłk. 
dypL Zygm unt Ku-czyński, sek re tarz  
R ady Grodzkiej BBW R poseł W ojto­
wicz, p rezes S yndykatu  dziennikarzy 
B ronisław  Laskownicki, prorek tor 
W SH Z Prof. dr. Ciesielski, Kpt. dir. St. 
Roltaski, sek re ta rz  Kirchner, i inni.

Z ramienia Zarządu Okręgu Zw iąz­
ku Legionistów  Polskich we Lwowie 
w zięli udział P rezes  Okręgu P. por 
s«ł dr. Br. W ojciechowski, sekretarz 
O kręgu D yr. R o tte r Marja-n, Kier. B rat 
niej Pom ocy Okręgu Kpt. Ta-d. Blichar­
ski, Kier. sekcji kultur, ośw iat, dr. Jan 
Rogowski, skarbnik Dr. Jan  .Szumski, 
kier. sekcji organ.-ekon, dr. Tad, Fal­
kiewicz, oraz Członkowie Zarządu Ło­
ziński, M arian Zygm untow icz Zygmunt. 
P ry jna M ieczysław , o raz  imieniem Od­
działu Zw. Legionistów  L w ów  sekre­
ta rz  dr. Jasieniak.

Zjazd o tw o rzy ł i zagaił w  krótkich 
słow ach  prezes Okręgu post! Dr. Br. 
W ojciechowski. R eferat polityczny wy 
głosił Delegat Z arządu G łów nego Po­
seł S tarzak , następnie przem aw iali ko­
lejno w icem arszałek  Sejmu Polakie­
wicz, poseł Dr. B. W ojciediowskii i 
inni.

M iedzy domioslemi rezolucjam i z 
dziedziny politycznej organizacyjnej 
i gospodarczej. Zjazd P rezesów  jedno­
głośnie powziął następujące uchw ały :

„Zjazd P rezesów  O ddziałów  Związ­
ku Legionistów  Okręgu Ziemi Czer­
wieńskiej uchw ala:

1. P rzesłać O byw atelow i Prezesow i 
Zarządu G łów nego Związku Legioni­
stów  Polskich i BBW R Ob. W alerem u 
Sław kow i w y razy  oddania i zapewnie­
nia w y trw ałe j p racy  d la  dobra P ań ­
s tw a  na tej w ysunięte] placówce Zie­
mi Czerw ieńskiej.

2. W spólnie przystąp ić  z Zarządem  
Okręgu do ostatecznego zlikwidowania 
bezrobocia na terenie Oddz ału Związ­
ku.

3. Przy*tą.pić dc intensyw nej nracy  
polityczno-społecznej w ram ach BBWR 
i Grgcnizaćy.j społeczno-kulturalnych, w 
p ierw szym  rzędzie ze Związkiem Slrze 
leckim.

4. Zw -rócc się do Zarządu  G łów ne-  
£o o przyspieszenie, y p r a w y .  zaliczenia 
do w y s h g r l a f  w  ius-jjtuciach P a ń s tw o  
y y c h  i S a m o rzą d o w y ch ,  służbę w Leg­
ionach i w  O rganizacjach  w o jskow o-  
'niejrodleglościowycli,

W jjtfa jpć  p o top ien ie , ty m  c lcm eu - 
'i'ni z pośród obwicpoiskiej Riiodzrtży

aden iick ic i ,  k tó r e  nic b a c z ą c  na  U ro -  
t-zystość,1 Tniifffin R o m  unici a u ta ,  d ro g ą  

k a ż d e m u  L eg io n iśc ie ,  n ie  b a c z ą c  na 
s z t a n d a r  L e g io n o w y ,  k tó r y  jest św ię ­
tością dla k a ż d e g o  Polaka, pow ażyli 
się w  sp oso l ;  t c h ó r z l iw y  o b rz u c ić  k a ­
mieniami- m a s z e r u j ą c y  w  dniu, .13 m a r c a  
br. sp o k o jn ie  z e  ś p i e w e m  n a  ustach 
po ch ó d  L e g io n s tó w  j kom batantów  ! 
— 1 en  z b r o d n i c z y  w y b i ry k  niedowa- 
rzonych m łodzików  i smarkaczy l©it 
tcinj godniejszy napiętnow ania j**-.

słowie endeccy w tatar p-e-l-a-cji zgłoszo­
nej w  Sejmi-e w sposób kłam liw y, fał­
szyw ie piifzedsi.tpwilfii przebieg zaijśaia1, 
tw ierdząc, że  to uczestnicy pochodu 
pierw si zaczepili m ieszkańców  -domu 
akadem ickiego p rzy  nl. Łozińskiego we 
Lwowie. P rzeciw ko tej insynuacji Leg­
ioniści protestują ,a na przyszłość za­
pow iadają poraź p ie rw szy  i ostatni, iż 
w razie najm niejszej zaczepki ze  s t r o ­
ny obwicpo-lskich posiepaków . zastosu­
ją natychm iastow e ii doraźnej środki.

P o  wzniesionych okrzykach i na 
cześć I. M arszalka Polski Józefa P ił­
sudskiego, P rezesa  Zarządu Głównego 
W alerego Sław ku i P rezesa Okręgu Br. 
W ojciechowskiego i odśpiew aniu 
„Pierw szej B rygady" Zjazd zamknięto, 
po czerń uczestnicy udali się na wspól­
n y  obiad w  salach -restauracji holem 
Krakow skiego,

Druga naocznia sądowa
w  Brzucho w io c h .

Na wczoraj rano zapow iedziana b y ­
ła wizja lokalna ekspertów  sądow ych 
piwnicy willi Zarem by w  Brzu-chowi- 
cach. Już od  w czesnych godzin poran­
nych willę Zarem by otoczyły liczne po 
slerun-ki policyjne. Ochrona ta  jednak 
okazała się zbyteczna, gdyż publicz­
ność nic zain teresow ała się wcale na- 
ocz-nią. w której brały  udział same -tyl­
ko osobistości urzędow e. Policjanci 
tw orzyli w ięc jedyna publiczność w i­
zji. O .godz. 10.15 na  miejsce przybyli: 
Sędzia śledczy dr. Macheta, prokura­
tor d.r. P rzytulski, obrońca dr. Axer, 
oraz. rzeczoznaw ca sądow y in-ż. P rzę- 
tocki. Naocznie rozpoczęto zaraz od o- 
bejrzenia piwnicy. S tw ierdzono na 
wstępie, żc jest zupełnie su-cha. Żad­
nych śladów  w ew nątrz  nie znaleziono. 
P o  zaprotokółow aniu tego faktu taż.

Koncert orkiestry marynarki wojennej
Sym patyczna w izyta  o rk iestry  repre­

zentacyjnej m arynarki wojennej we 
Lwiowie by ła  dla nas, tak  szeroką 
p rzestrzen ią  odgrodzonych od  brztgu  
morskiego, iistną rew elacją. Nic domy­
ślaliśmy się naw et, że młoda m arynar­
ka polska pochwalić się może tak zna­
kom itą trupą  o rk iestr a Iną, k tó ra  u-ie- 
lylko stanowi, św ietny środek podniety 
i propagandy, a le  m ogłaby naw et iść 
w zaw ody z zespołami, jedynie cele 
a rty sty czn e  mająoemi na oku. W yka­
zał -to w  całej ‘pełni, -niedzielny koncert 
w  -teatrze Wielkim.

Zespół o rk iestry  dętej, złożony z 
efferd res-tu  członków  bez względu nil 
rangę wojsk-o-wą, pozostaje pod w y trą  
w ną bat-u-tą kpt. A leksandra Duliua. 
Cechuje ją nietyl-ko nieom ylne zgranie 
i b raw ura, jak też niezw ykła zdolność, 
zw łaszcza pr-zy tym  rl-dzaju in stru ­
mentów* in terp retacja  utw orów , naw et 
w  najsubtelniejszych imo-men-ta-ch, Pow ie 
dziie-ć to  należy przedewszysitki-em o 
Poilon-eizie As du-rt Ch-oniina, wykonu- 
nym  z  w ielką finezją .i polotem  (ia-k-

I

ko-lwi-cik w  temp e może trochę za szyb- 
kiem).

Program , jak p rzystało  na orkiestrę 
m arynarzy , rozpoczął m ajestatyczny 
„iHyirai -do B ałtyku" i uw ertu ra  z 
„Legendy B ałtyku" Nowowiejskiego. 
W ykonanie u tw orów  tanecznych Dwo- 
rzak a  i Saint-Saensa w ykazały  prze­
pysznie poczuci^ rytmiki.

O statnia część program u szła w kie­
runku propagandowym i i istotnie w y­
wołała gorący oddźw ięk na widowni, 
(k tóra n iestety  świeciła pustkam i za­
pew ne 1 po-wodu pogłosek o  katastro­
fie, jakiej ulec miał zespół w drodze do 
Lw ow a). Ogniście odegrano wiązanki 
■polskich piosenek Sid-o-rowieza i, Namy­
słowskiego-, w pla ta jąc  w  Sne ochocze 
śpiewki m arynarskie ze słow am i sa­
m ego dyrygenta , kończąc efektownym  
m arszem  z fanfaram i „Yirtuti Militari" 
Dubna.

Obecni urządzili dzielnym „wilkom 
m orskim " serdeczną owację.

w  zas-t. Mich. Gj .

W 250 rocznicę odsieczy Wiednia.
Tarnopol, Pod protektoratem  p. wo­

jew ody tarnopolskiego K azim ierza Mo 
szyńsktogo a  p-o-d przew odnictw em  p. 
Wło-dz. Ci-eńskiego u tw orzony został 
w  Tarnopolu kom itet w ojew ódzki ob­
chodu 250-leci-a -odsieczy wiedeńskiej.
Z uw agi ma to, że n a  terenie woj. ta r­
nopolskiego leży Olesko-, miejsce uro­
dzin króla Jana  III, o ra z  Podhorce, 1

w łasność rodziny Sobieskich, a także 
Podhajce i inne pola -bitew Sobieskie­
go n a  Podolu, Kom itet woj. ma -spe­
cjalnie ważnie i w dzięczne zadania w  
Czasi© jubileuszu w ielkiego króla, do 
spełnienia. Kom itet rozpoczął już dzia­
łalność, zapraszając do w spółpracy  ca 
ły  -szereg osobistości i w ydając  odpo­
wiednią odezw ę.

Z  niedoli farmaceutów pracowników.
P rzed  kilku dniami odbyło się nad­

zw yczajne walne zebrane, członków 
Związku -zawodowego farm aceutów  
pracow ników  oddział Lw ów , w  spra­
wie w arunków  P iacy  i- p łacy pracow ­
ników aptek pryw atnych.

Na zgrom adzeniu podniesiono, że 
w śród pracow ników  szerzy  S’-ę bezro­
bocie z pow odu ogólnych redukcyj 
pcrsonalu oraz- nadm iernego dopływu 
sił d-u zawodu. KwaUfi-ljowani1 pracow ­
nicy przyjm ow ani są w aptekach po 
opłaceniu idących w  -ty siące do-loirów 
. kaucji" a praktykanci za kilkuset do­
larow ym  haraczem .

M ająca stać  na. s traży  godności za­
wodu aptekarskiego Izba A ptekarska 
M ałopolski W schodniej -biernie p rzypa 
try w ała  się tym  niecnym  praktykom  a 
obecnie dąży do -nieproporcjonalnej z 
istniejącem i w arunkam i obniżki płac.

! Zam iast uregulow ać w  sposób godzi­
w y  płace p o jad a jąceg o  w yższe w y - . 
k sz ta łc e ń  e nęrsonelu aptekarskiego, [ 
Izba dąży do uaanckionow ania eksplo­

atacji pracow ników  zmuszonych przyj 
m ow ać śmiesznie nfskie płace. Istnieją 
c a  dotąd i norm ująca harm onijnie w y ­
m agania pracow ników  i p racodaw ­
ców  um owa, została  p rzez Zarząd Iz­
by  A ptekarskiej -rozwiązana a  w jej 
miejsce zaproponow ano obniżkę 30— 
33 -proc.

.Walne zebranie uchwaliło bronić 
sw ej sp raw y  za pośrednictw em  czyn­
ników państw ow ych a w razie Potrze 
by  urządzić strajk  dem onstracyjny.

Włamanie do kasy sądu.
Czortków. W czoraj w nocy nieznani 

spraw cy w łam ał, się do gm achu sądu 
grodzkiego w  Ilustem , gdzie usiłowali 
rozpruć kasę. Włamywacze zostali 
s-Pł-oszeni- i zdołali zabrać -tylko 28.? zna 
czkii T. O. M oraz drobiazgi. Kast. zo­
sta ła  łomem lekko uszkodzona. Spraw  
cćw narazie nie ujęto.

P rzc'ocki. przy pomocy narzędzi do­
konał póinia-rów piwnic^. Następnie do 
konano żmudnej pr-ąpy zdjęć profilo­
wych gruntu, a w reszcie przystąpiono 
do zniwelowania całego teren-u. P race  
te -luaia na celu ustalenie w jakiej głę­
bokości* znajduje się w eda podskórna 
i w jak'ni sto.suii.tai jej poziom znajdu­
je sie do poziomu v ody w basenie. 
P raca  nad ekspertyzą sądow ą trw ała  
p rzeź  cały dzień. Zostanie uKończ-ona 
ona w ‘ dniu dzisiejszym, poczcm taż. 
Prz&tocki sporządzi pisem ny jej w y­
nik Obrońcę dr. Axera, który  w yjeż­
dża na proces -do- K rakowa, zastępuje 
koncypient jego dr. Scho.nkopf w tow a­
rzystw ie doradcy technicznego obro­
ny in-ż. Dominika.

Incydent podczas wyświe­
tlania filmu o Gorgonowej.
Relacja naszego spraw ozdaw cy z  na 

oczni sądow e/ w Brzucho wionęli w 
ubiegłym tygodniu doniosła m. in. o 
rwkręce-iiiii przez znanego reportera 
iiimowca M ariana Fuksa filmu, p rzed­
staw iającego wizję lokalną w  Brzu- 
eliówicach. Fii-m ten przed kilku dn-ia- 
mi w szedł na ekrany W arszaw y, w y ­
wołując w śród -rzesiz_ żądnych sensacji 
W arszaw iaków  niebyw ale zaintereso­
wanie. Podczas jednego z ostatnich 
s ta w ó w  tego filmu, -zdarzył się n a s tę - , 
pujący incydent. Gdy na ekranie ukaza 
ła się postn i G orgonowej schodzącej 
ze stopni we-ran-dy w s tr cne basenu w 
ciemnej sali rozległ się pojedynczy. 
gbvs jakiejś w zburzonej kobiety: „po­
wiesić ią“. O krzyk ten w yw ołał ua- 
tyclnni-astowa reakcje ze strony publi- 
czr.o-ści. Poniewaiz było ciem no na sali. 
Pow stała nieopisana aw antura. Zapala 
uo dopiero św iatła i w ezw ano  policję,’ 
k to ie i wejście Położyło kres aw antu­
rze.

Zam ach sam obójczy 
żo n y k o le ja rza .

W czoraj w południe w' Uomacli ko­
lejowych przy ul. Gródeckiej 131 żo­
na przetc-kowegg, kolejow-ego, hklenu 
Skw arek, poczęła się wjć w  straszli- 
wj-cli boleśniach. Domownicy nie o- 
rjentowali się w  jej dolegliwościach, 
w ezw ali tylko czem prędzei pogntowue 
-ratunkowe. L ekarz pogotow ia stw ier­
dził, źę jest to- samobójcze otrucie jo­
dyną. S kw arkow ej w szpitalu przepili 
kano żołądek. Stan F j z d rowia jest 
wciąż groźny.

Krwawy napad w  parku 
Kościuszki.

W czorajszej nocy przez park  Kor- 
ściuszki przechodził 22-letni G rzegorz 
Zakopiański, Nagle z bocznej alei w y 
padł jakiś żołnierz. Z dobytym  nożem 
rzucił się -na Zakopiańskiego i zada! 
mu dw a ciosy w bok i głow ę. Potem 
uciekł. Pogotow ie ratunkow e zabrało 
ciężko rannego Zakopiańskiego do 
szpitala. Żandarm eria w szczęła poszu­
kiwania z-a tajem niczym  żołnierzem - 
iiapastnikiem.

Ola dzieci polskich 
z  Niemiec.

Przem yśl. W  Przem yślu  rozpoczął 
już p race Przygotow aw cze komitet, 
Który zajmuje się urządzeniem  kolonji 
letniej dla dzieci polskich z Niemiec, 
Śląska Opolskiego- i G dańska. Kolonia 
która mieścić się będzie w  K rasiczy­
nie, obejmie w  tym  roku 50 -dzieci, a 
więc dw a razy  tyle, co poprzednio.

PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA­
NIACH TQW. SZKOŁY LUDOWEJ-
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Przestępczość na tle obyczajności.
K tyzfs. w p ły w a  na p * ro s t  p rzestęp­

czości. Tr®cgo oczyw iście o  m atem aty  
cznie ścisłe dane cyfrow e w, tej mierze, 
ogólne w szakże obserw acje p o tw ier­
dzają tó  zdanie.

Ze 5 ta ty  styk i za ostatnie osiem lat 
wynika, że ilość w szystk ich  prze­
stępstw  latury  oby czajowej z  10.3T1 
spadla  n i  10.142. tj. o 1‘3 proc,, w ów - 
tz a s  gdy ludność w  tym  okresie w zro  
sla przyszło o 12*0 proc.. Je s t to p ier­
w szy  wnil&stó, do k tó rego  należy 
dojść rpa podstaw ie przytoczonych 
liczb. K ryzys na pow yższą  kategorię 
przestępstw  nie w p łynął w  kierunku 
w zrostu  icłi liczby.

P rzechodząc do analizy  poszczegól­
nych kategory j p rzestępstw , p rzekona 
my się, że  w  ciągu ostatnich ośmiu lat 
w ypadki handlu żyw ym  tow arem  
w-z,rosły z 29 do 36 to  jest o  244 proc., 
przyczem  na woj. centralne przypada 
7 * 2 ' proc. ogólnej ‘Ilości, na wschodnie 
— - S  proc., na  zachodnie — U3'9. proc. 
i na  południow e — 11'1 proc-. W idocz­
nie wielkie m iasta (W arszaw a i Łódź) 
sprzy jają  rozw ojow i tego procederu...

P rzestęp stw a  na tle sekSuamepi z 
625 w zro sły  do 1,237, tj, o  97‘9 proc., 
w  tem  na woj. cen tralne pr iyp ąd a  58*9 
proc., na w schodnie 8‘2 proc., na  za ­
chodnie 10'] proc, i n a  południow e 22 8 
proc. W ypadki spędzenia płodu z 1 U89 
w zrosły  do 1.337, tj. o  22*8 proc., z  tej 
zaś liczby ua. woj. [centralne pffzypada 
37*8 proc., na w schodnie 14*0 proc., na 
zachodnie 15‘4 proc. i .na południow e 
32‘8 proc. Porzucanie i podrzucanie 
dzieci zanotow ano poprzednio w  1.664 
w ypadkach, ostatnio — w  1.766. Ii. o  
G*1 proc, w ięcej, przyczem  n a  woj 
centralne p rzypada 59*2 proc. ogólnej 
•ich ilości, na w schodnie — 22*4 proc,, 
na zachodnie — 6‘7 proc. i na  połu­
dniowe — 11 7 proc. B igam ie stw ier­
dzono na początku okresu  ośm ioletnie­
go w  76 w ypadkach, u  schyłku  — w  
142, ti. o 85'8 proc. więcej, w  tem  na 
woj, centralne p rzypada 56‘3 proc., na 
w schodnie — 9 9  proc., n a  zachodnie 
rów nież 9‘9 proc. i na  południow e 23‘9 
proc. L iczebność zaś innych p rze ­
s tęp stw . p rzeciw  m oralności, dbejm u- 
jąca rów nież i s tręczen ie  d o  nierządu, 
"padła z  6.778 do 5.624. tj. o 17*0 proc., 
w  tem  na w oj, centralne p rzypada  38‘7 
proc. ogólnej ilości, na- w schodnie 6‘0 
proc,, n a  zachodnie —  34*0 proc i na 
południow e 21 o proc.

A by się .zorientować w rozroście 
przestępczości w  każdej azieinicy. na­
leży  w ziąć pod uw agę, że  ludność w oj. 
cen tralnych  stanow i 41*9 proc. izakidn.e 
nia. ca łego  państw a, w oj. w schodnich — 
17*4 proc., zachodnich 14‘1 proc. i  p o ­
łudniow ych — 26‘6  proc. W  sum ie za­
tem  w ynika, że  najm niejszą p rzestęp ­
czość  należy stw ierdzić  w  w oj. wsdho 
ameb (10*3 proc. w szystk ich  p rze­
s tępstw  w obec 17'4 proc. ludności), d ra  
g ie m iejsce zajm ują woj. południow e 
(odpowiednio 21'3 proc. i 26*8 proc.),

Konwenc.a z  Austrią w spra­
wie rozrachunków ubezp.
M inisterstw o opieki społecznej opru 

cow ało  projekt u s taw y  w  sp raw ie  w y  
konania konw encyj z  A ustrją, do tyczą 
cych  ruzrachuuków  z  ty tu łu  dawnego 
austriackiego ubezpieczenia pracow ni­
k ó w  um ysłow ych i ubezpieczenia g ó r­
ników  od w ypadków . Konwencje te  
zaw arte  zosta ły  w  m yśl tra k ta tu  w 
St. Gertnain, i z o s ta ły  już ra tyfikow a­
ne zarówno, p rzez Polskę, jak i Austerie, 
w  najbliższym  zaś czasie w chodzą w  
życie.

W  spraw ach ty ch  odbyła się  w  diun 
w czorajszym  iw M in isterstw ie  Opieiki 
Społecznej specjalna konferencja p rzy  
udziale przedstaw icieli Zakładów  
U bezpieczeń P racow ników  U m ysło­
w ych w e  L w ow ie i K rólewsktej Hu­
cie. o raz  Zakładu Uibezipiet zeń od W y­
padków w e Lw ow ie.

dalej cen tralne (45‘0 prck,, p rzestępstw
41*9 proc. ludności). ostatnio za ś  woj. 

zachodnie (23*5 proc. j. 14‘1 proc.).
P rzestęp stw a  spędzenia p łodu znaj­

dują się  w  pew nej zależności od1 poirzu 
cań  i podlrcucań dzieci. D la całego 
P ań s tw a  liczba p ierw szych  w z ro s ła . o 
22*8 proc., dragich o 6*1 (moc. W po­
szczególnych dzielnicach okazało  się, 
że liczba procen tow a ludności znajdu­
je się pośrodku tam tych dwóch liczb. 
Zestaw iając d an ,j procentow e w y p ad ­
ków  spędzenia płodu, ludności i pod- 
rzucań  dzieci, o trzym am y dla woj. 
centralnych szereg 37‘8 proc. do 4U9

szkatych  p rzez  'udzi, je s t bezsprzecz­
nie Hiszpania, Szczególnie gęsto  rozsia. 
ne są w ioski now oczesnych T roglody­
tów  w  okolicach M adrytu, w  Aragonji, 
V' Katalonii. zw łaszcza tam , gdzie 
m id m ą  się  pok łady  t. zw . -loessu. P rzed  
miećcie L eridy  np. sk łada  się  całkow i­
cie z  m ieszkań podziem nych, a  w idok 
setek ludzi, w ydobyw ających, się co 
ra n o  2  ow ych  jaajdńkmieszkań i śpie­
szących dio p racy , jest czem ś jedynetn 
w  sw oim  rodzaju. N ajw iększem  sku­
pieniem  ,.Troglodyrów “ w  Hiszpan.il 
jest K adyks — d uży  port w ojenny. Z j

D*vąj lotni óy am erykańscy  R obert 
Shipp*e i G eorge R. Johnson zbadali z 
końcem  1931 tr. n a  dwóch jednopłato­
w cach  wybrzeże. P e ru  m iędzy 4 a 8 sto  
pniem  szerokości połudmow ej o ra z  roz 
legie części w n ę trza  kraju . 454 godzin 
lotu udało  im  się dokonać 3000 fotogra" 
fij i 9000 tn. zdjęć filmowych. W edle 
doniesień am erykańskich  czasopism  
geograficznych udało  się lotnikom tym  
stw ierdzić  istnienie długiego w alu, 
przypom inającego w ielki mim chiński 
i  k tó ry  rozpoczyna się na w ybrzeżu  
około  9 s t, szer. południow ej i idzie 
w zdłuż p raw ego  brzegu rzek i Santa 
a z  dio g ó r W zd łuż  w a lu  naliczono 14 
m ałych  fartów . U  końca w ału  w y so ­
kiego na  2—10 m etrów  m ożna b y ło  
stw ierdzić  z  w ysokości w yraźn ie  .ru­
in y  w si a naw et poszczególnych do­
m ów , A rcheologow ie am erykańscy

P rezyden t R zeszy  R m denburg pod­
pisał now e rozporządzenie w  spraw ie 
uregulow ania gospodarki tłuszczow ej 
w, Niemczech. O dnośny plan opraco­
w any  został p rzez  m inistra połączo­
nych reso rtów  gospodarczych 'Hugen- 
be rg a  i posiada pierw szorzędne zna­
czenie- d la  całego  życia  gospodarczego 
Niemiec. R ząd  o-cziekuje. że  w pr o w a­
di one zarządzenie  w p łyn ie  n a  znaczną 
popraw ę sytuacji ro ln ictw a niem ieckie­
go. K om unikat B iura W olffa ipodkre- 
śla. że zarządzenia  te  m ają  rów nież 
szczególne znaczenie z  punktu w idze­
nia obrony  kraju . D otychczasow a za­
leżność od zagran icy  w  zakresie  za­
opatrzenia w  tłuszcze, w yraża jąca  się 
cyfra 700 milionów m arek rocznie, jest 
tak  o lbrzym ia, że w  k ry tycznym  w y ­
padku — pisze dalej kom unikat — n a ­
ró d  niemiecki znalazłby  się  w  krótkim  
czasie w  niezw ykle ciężkiej sytuacji.

R ozporządzenie o  uregulow aniu go­
spodarki tłuszczow ej w  N em ezech  
wprowadza uoaowi aa produkcjo tfc>

proc do  59‘2 proc, d la woj. w schodnich 
14‘0 proc. do  17*4 proc. do  22‘4 proc .; 
d la woj. zachodnich: 15‘4 proc. do 14*1 
proc. do 6‘7 proc; w reszcie  dla woj. 
południow ych: 32‘8 proc. do 26*6 proc. 
do- 147 proc. P o m ew iż  zjawisko to  w y  
stępuje w e  wsziysitkich dzielnicach, 

p rzeto  trudno przypuścić, aby  b y ło  
zw ykłym  zbiegiem okoliczności. P rze ­
ciwnie, m ożna u trzym yw ać że w y ­
padki- podrzucania dzieci stoją jakby w  
ścisłej łączności z© 'Spędzaniem płoau 
Jest to  spostrzeżenie1 ciekaw e, a. dla 
m oralistów  — tem at dó rozm yślań.

I Z. K.

I 35.000 m ieszkańców  K ądyksu przeszło
20.000 m ieszka w  jaskiniach.

..Jask in io w cy 1 kierują sic w zględa­
mi oszczędności prz ede w s zy stktom .
gdyż m aterjaly budow lane w  tej ok-o- 
lisy są. bardzo  drogie, j. d rzew a tu jak 
na lekarstw o.

A rchitektura miie^zkań-jaskiń jest 
bardziej skom plikow ana. niż g ro t 
pi ze dli i sto rycz ny eh . U rządzenie w ew ne 
trzne  'podziemnych dom ostw  jest ste­
reo typow e: szereg-izb  w ychodzących 
na k o ry ta rz , przedzielony kuchnią, w 
k tó re j w cale  nierzadko iznajduje się 
instalacja gazow a, a oświetlenie ele­
k tryczne  spo ty k a  się rów nież od czasu 
do czasu.

przypuszcza ią, ż e  w ał ów, zosta ł zbu­
dow any  p rzez szvzep Chimu celem 
ochrony  p rzed  inw azją .Inkasów.

L otnicy  am erykańscy  idoKonah ró­
w nież szeregu zdjęć z  .w ysokości 3000 
m. ruin w  P ac łu c a m a c  koło  Lim y, 
sk ładających się  z  ruiny św iątyn i In­
kasów , o ra z  ru in  św iątyn i pochodzą­
cej z  ok resu  -pseudo-inkasowego.

,W odległości 25 km . na północny za ­
chód odl Cuzooi ekspedycja odbrv!a w 
M aras P am pa g rap ę  Hlku am fiteatrów  
położonych blisko siebie, k tó re  b y ły  
praw dopodobnie używ ane przez Iuka- 
s ć w  p rzy  uroczystościach religijnych. 
W  nieJfnie CoVa 130 km. na północ od 
Are<|uip&. udałr, się-, im odnaleźć 14 za­
ginionych wisi. Na iw yżs z z  w ysokość 
osiągnęły sam olo ty  na w schód od Li­
m y — 7628 m. p rzy  tem peraturze 15 
stopni.

szczów  i olejów . ’ak również, ua nasio­
na oleiste, m akuchy itp. P rodukcja  m ar 
g a ry u y  zostanie zredukow ana do 60 
proc. obecnego stanu, wy,noszącego 
450.000tonurr.oznie itobciążona zostanie 
specjalnym  podatkiem  wr w ysokości 25 
fenigów od funta. W  ten sposób rząd 
izamierza w yrugow ać część im portu, 
pochodzących nie w al w yłącznie 2 za ­
gran icy  surow ców , niezbędnych do nro  
dukcji m argaryny , w  której zaintere­
sow ano są  przew ażnie kapitały  obce.

R ząd liczy rów nież na podciesiemile 
tą  d ro g ą  ren tow ność, produkcji k ra jo ­
w ej m asła, smalcu i innych tłuszczów  
zw ierzęcych. W edług doniesień p rasy , 
przew iduje s ię  w reszcie  w prow adze­
nie w najbliższym  czasie kartek  n a  za 
knp tłuszczów  jadalnych po  cenach 
zniżonych. 25 mili. k au e k  tego rodzaju 
rozdanych m a b y ć  ludności niezamoż­
n e j. Akcja ta  finansow ana będzie z 
w p ły w ó w  2 podatków, od1 m argaryny , 
k tó re  oceniają na 200 miliomów m arel 
noczote.

Program radjow y.
Wtorek, 28 marca,

Lwów. (381). u o d r  11*401 Codzienny, 
P rzeg ląd  P ra sy  Polśk l i 50: Kom. M eteor. 
Gł. W ojsk. St. M eteor. l i ‘5S: Sygnał czasu
z O bserw atorium  A stroaom icz. w  W arsza­
w ie, hejua: z w i*ży M ariackiej w  K rako­
wie. 13'C*5: Odozyfanie program u n a  dzień 
bież. 12*10 M uzyka z  p ły t. 13*20. U rz. 
kom, P aństw , h js ty t. M eteor. 13‘2b— 15‘10; 
P rzerw a. 15*10: "Jrz, kom. P ań stw . Instyt. 
Eksporto\ve;ci. 15*15: Komunikat gospodpr- 
czy. 15*25: Lwow ski kom unikat L, O. P . 
P . 15*30: Komunikat P aństw . Urz. W ych. 
Piz. i P aństw . Zw. Sportow ego. 15'35: 
M uzyka z płyt. 16: Audycja dla m todzieży : 
..O śiyiatach bliskich i św iatach dalekich*1, 
opow iadanie dr. K arola Kleina. 16‘20:
tran s , z W arszaw y . O dczyt dla m aturzy­
stów  (Dział ..L ite ra tu ra  pólsKa** „Żerom ­
ski'* w ygł. pro-f. Konrad Górski. 16'40: 
..Kryzys gospodarczy w  staroży tn im  Rzy'- 
rnifc" w ygł. p. A rtur Sliwiisłd z W arsza­
w y. 17: Popołudniow y koncert sym ion ic /- 
ny  -w w yk. o rk iestry  Filharm onii W arsz . 
port dyr. W a 'e rjana  Bierdjaiewn W  p rzer­
w ie : ,Skr ry n k a  dla choryćli1'. W  Prze-w ie 
okoto 17*25: Trans, z W arszaw*/. Kom. 
Cerflr, B iura H ydr. dla żeglugi i rybaków . 
17'55: O dęzy+a n it  program u n? dzień na­
stępu/-, 18: O dczyt gen. G óreckiego. 18‘20: 
C hw ilka Lw ow skiej D yrekcji Kolej. 18*25: 
M uzyka lekka i taneczna, 1?: Skrzynka 
techniczna w  opr. toż. Jópeta  Mińskiego. 
19*15: P ozm ahości .,Silvą Perum*’ i re- 
p e n u a r tea trów  miejskich. 15*30: T rans,
z W arszaw y. Felieton m uzyczni': „Moia
pieszczc tk a“ — kilka v*spom.nien z dzie­
jów  kultu Szopenowskiego** w ygł. prof. 
St. Niew/a(inmsln. 19*45: P raso w y  Dziennik 
R adiow y, 20: T rans, z WaTozawy. K oncert 
■rapularny w  w j:k. o rk iestry  P . R. pod dyr, 
Józefa Ozim ińskieso Irena C yw ińska (so- 
p tan) i Ludwik U rstein (akomp ). 21*30j
Wiadomości-; s w f c w ?  i Dod. dio P ra so w e­
go Dzien, Radiów . 21'30: T rans, z  W arsza ­
w y. Litwory W. A. M oza-ti O rk iestra  
P . R. pod dyr. Józefa O zinrńskiego. T a ­
deusz O-riilsk-ski (skrz.) i M ieczysław  Sza- 
leski sltćw ka), 22'10: T rans, z  W arsza­
w y. K w adrans literacki. F ragm ent z  trze ­
ciej części trylogii. A ndrzeja S tru g a : „Żół­
ty  K rzyż". 22*25: M uzyka taneczna. 22*55: 
Komunikaty. 23—23*30: M uzyka taneczna,

Śrotto, 29 marca.
Lwów, (3S1). Godz. 11*40: Codz. P rz s -  

gląd P ra s y  Polsk . 11*50; Kom. .Meteor, Gr. 
W o jik  St. M eteor, dla komunikacji lotni! 
czei. 11*57: S y g r ał czasu z O bserw atorium  
Astronomicz. w  W arszaw ie, heanal z W ie­
ży M ariackiej w  K 'alkowie. O dczytanie 
program u na dzień bieżący, 12*10: M uzyka 
z  p ły t gram of, 13*20: Kom P aństw , Insty ­
tutu M eteor. 1625—1540: F rz  ;rwa. 15*10: 
Kom. Państw . Insty tu tu  E ksportow ego. 
15*15: Komunikat g*o ipodarczy 15*25: L w . 
G iełda Zbożowa. 15*30: L w yw ski kącik
harcerski. 15*35: P rogram  dla dziec i:
a) Pogaw ędki St. Sum ińskiego n a  tem at; 
..Co widziałem  w najw iększem  m uzeum  na 
śWeJPfe**: li) Opowiadanie ..Lotnik z p rzed  
la t 30-tif*. M'.v«I-osi Witold; Bunitóe.wicz. 
16; M iiz i /a  z p łyt gram of. 16*20: T rans,
z A 'ar.w:iw... O dczyt dla m aturzystów
(Dział ..H istoria"). 16*40: 21 zagadnień
w spółczesnej kuUiń-y duchow ej w  Polsce", 
wygł. dr. Leon C lw s te k , p rofesor U niw er­
sytetu  .(. K- O*: M uzyka z plvt. gram of.
17*40: T rans, z Lodzi. ..Rola pici w  sto ­
sunku- pracy** w ygł. itiso p racy  %M aria 
P rzedborska. 17*55: O dczytanie nnoęranyj 
na dzieu n:istęp|iv'. 18: O dczyt dla m atu - 
rzyitów- (Dział ..L iteratura Polska") p. t , :  
..Kasprost-icz*' w; gł. nrof, Konrad Górski. 
18*20: ..Silva. Rernrfi* i reoertuar tea tró w  
miejskich. 18*25: T ransm isja m uzyki lekkiej 
z kawiarni. ..Szkockiej" w e Lw ow ie. 18*55: 
..Czerw one i czarne" (rzecz o  S tendhalu), 
w ygł. dr. Zdzisław  Zygulski. 19*10: R oz­
m aitości. 19 30: T pm s. z W arszaw y . Felie­
ton literacłd : „Szlakiem  pow ieśer polskiej** 
w ygł. P- W acław  Rogowicz. 19*45: P ra so ­
w y  Dńe-nił R adjcw ł'. 20: K oncert chóru 
Eryana. 20*50: W iadom ości sportow e. 20*55: 
Dod do n ,a s . Dziennika R a d ło w ie  21: 
T rans, z W arszaw ^ . R ecital fortapjianowy 
Bolesławca W ójtowicza 21*45: „N a w idno­
k ręgu". 22: T rans, z  W arszaw y. R ecital 
śp iew aczy Marii .■anowskiej - K orczyń ­
skiej. Akomp. Ludw ik U rstein 22*35: P rze r­
wa.. 22*40: O dczyt w  tezy  ku angielskim :
„D obra w ala Polski w  stosunkach m iędzy­
narodowych*'. wygf. dr. Lud1 ńk  Ehrlich. 
22*55: Komunikaty. 23—23*30: M uzyka ta ­
neczna z W arszaw y .

W sprawie obnttki taryf kolej.
W  ia fu  24 bm . odbył się w  MfnisJe:- 

3t\vie Konmniikaci: z fc z d naczelników 
w ydzia łów  handlow o-taryfow ych w szy  
stkloh dy rekcy j kolejoiwych. O br/do tn  
przew oaniczy^ dyrek tor departam er*u 
handlow o^toryfaw ego p. Tasz^toki.

Na zjaździe aniówianu sprawę obni­
żek taryfowych, iktópe wchodzą w  ży ­
cie na kolejach z  'dniem .1 kwietinir br. 
Obniżki te obejmują taryfy: dr«óibtrco 
w ą, wagonową, iw&piesznz. i  ekspre' o-

Kadyks —  ojczyzną Troglodytów.
Jednym  z  krajów , .posiadających ol­

brzym ią ilość p ieczar skalnych- zaimie-

 .......................... m m .........  i' i ■ l lii , , i j

Wyniki ekspedycji naukowej do Peru.

Nowe zasady gospodarki tłuszczowej
w  Niemczech.
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Mukden -  Jehol -  Pekin.
P izedn ia  straże japoński-; s lan ę ly  już 

pod bram am i Pekinu, dawnej stolicy 
cesarskich Chin. Sztabowcorn e . Tokio.1- 
nic w ystarcza  iuż zajęcie 'ca łkow ite  
prow incji Jehol, k tó ra  posjaoowiOTo 
oficjalnie p rzy łączy ć  do now ego pań­
stw a M andżukuo. G dy arm ia TAdcada 
przygotow yw ała sie do generalnego 
szturm u a a  .pozycje chińskie, broniące 
dostępu do Jehol. dyplom acja tokijska 
ośw iadczyła uroczyście przez usta am ­
basadorów  w  stolicach E uropy i Ame­
ryki, iż Japonia pragnie ty lko zabez­
pieczyć M andżurię przed ew entualnym  
atakiem  ze strony  Chin , i 'w  tym  oclu 
PKupuje prow incję Jehol, położoną na 
poludnio - w schód o d  Mukdenu a  na 
Pótnoco -  w schód od  W ielkiego Muru 
chińskiego, w łaściw ej granicy, Chin 
irodkow ych . W ów czas mówiono i po­
tw ierdzano  to  w  Genewie, w  Lidze Na­
rodów , iż w ojska japońskie me przekro  
cza M urn Chińskiego, gdyż nie idzie 
tu  o  żadne zam achy na  Chiny i o  pod­
boje. lecz  jedynie- o  trw a łe  zabezpie­
czenie granic nowropowstaliego pań­
s tw a  Maod-żuiku-o.

Tym czasem  Pekin... :znajditje ,s.ię w  
przededniu ;zajęcia go przez upojoną ła~ 
tw em i 'zw ycięstw am i ąrinje japoiiśką. 
Flaga cesarska  państw a W schodzące­
go Słońca pow iew ać będzie n ad  byłą  
stolicą republikańskich Chin. j 

C zy  Japończycy  w yjdą z Pekinu-tak  
prędko, jak doń  wie:sz-It? W ydaje sie 
to  wątpliwem . Jeśli Japonia zdecydo­
w ała się  nagle na  rozszerzenie iswojej 
akcji m ilitarnej i  swoich planów  poli­
tycznych, to  ma to  sw oją przyczynę, -i- 
sto tna i sw oją podstaw ę realną. A tą 
przyczyną] jest — w yjście Japonii ■? 
Ligi Narodów.

Z chwilą, gdy przćdstąęyiitie-ic Japo­
nii zgłosili w  dmieniu -swego rządu  c- 
-'-odus z  Ligi Narodów, gdy ośw iad­
czyli, że  rząd cesarsk i nic zgadza się 
na żadne restry k c je  w  podjętej n a  Da- 
ckim W schodzie -akcji, z tą  chw ilą Ja­

ponia poczuła się zupełnie1, swobodną 
w w yborze  m etod działania, obiorze 
culów- j  rozm achów  .swojej akcji poli­
tyczno -  wojennej.

P rzynależność do Ligi Narodów k rę ­
pow ała Japonję ty lko  formalnie. Zaję­
cie Mukdenu, utw orzenie „niepodległe­
go" państw a Mandżukuo, blokada 
Szanghaju, a tak  n a  Jehol — w szystko  
to odbyw ało się bez ap ro b a ty  konsy­
lium genewskiego, a liczono snę w  To­
kio jedynie z  ew entualnością, czynne', 
go w ystąpienia i p ro testu  ze strony 
Rosji i S tanów  Zjednoczonych.

Dzisiaj, gdy Jap.-on.ia jest już poza 
Ligą Narodów, gdy doszła do wniosku, 
że nietylko może sic nie liczyć z  fo-r--

Obrady komisji L .N . do spraw 
opeki nad dziećmi i młodzieżą

W  dniu 27 bm. ■rozpocznie się w  Ge 
nowie -sesja komisji doradczej do spraw  
opieki nad dziećmi i m łodzieżą przy 
Lidze N arodów . Komisja Ja obradow ać 
będzie w  dw óch kom itetach: opieki 
nad dzieckiem, oraz w alki z handlem 
kobietam i i dziećmi.

Z ram ienia Rządu polskiego w o b ra ­
dach komisji w czim e udział b. Mimi- . 
s te r Zdrow ia d r. Chodźko, oraz radca 
W anda W ojtow icz-G rabińska z  Mini­
ste rstw a  opieki społecznej!

Na co może się przyńsć człowiek ?
_P ytan ie  to- należy rozumieć dńslow - 

nie. Angielski chemik J. J. Lanson obli- 
« ry f to  doktadniie i- o to  rezultaty  jego 
badań. iW. cielę człow ieka jest dość  du­
żo Płynów, ab y  napełnić .40 litrow e mi 
czynie. Z  tłuszczu można- zrobić 7 k a ­
w ałków  m ydła, a  z w ęglanów  m ożna 
pnzygotow ać laseczki grafitow e d o  9 
tysięcy ołów ków . M etali zaw iera o r­
ganizm stosunkow o m ało. Z  żelaza, ja* 
k'C zaw iera  organizm  ludzki, moiżnaby 
z łatw ością w ykuć 1 gw óźdź średniej 
wielkości. Zato w aptien i moiżnaby w y­
bielić spory pokój. Fosforu  stairczy, na 
2330 zapałek. ..

m alm m i protestam i Genewy,- ale żc  
nie grozi jej, przynajm niej w  ,tej chwili, 
jakaś akcja ze .strony zainteresow n- 
iiycu m ocarstw  europejskich czy  * też  
U. S. A. iita Dalekim W schodzie.— eks­
pansja •militarna -stała się odpowiedni­
kiem  i w ykładnią ekspansji- politycznej 
rządu Mikada.
. Japonia dąży obecnie za w szelką ce­
nę, bez oglądania -się na form y 1'pakly , 
do takiego umocnienia swxj pozy-cii w  
Chinach, aby wszelkie p róby  zmiany 
dokonyw anych faktów  na terenie chiń­
skim  sta ły  się niemożliwe do osiągnię­
cia — ch y b a  .za-, cenę podjęcia i  prze­
prow adzenia w ojny. A na ten .'k rok  
nikt z  zainteresow anych dzisiaj odw a­
ży ć  się .nie chce. P rze to  Japonia idzie 
naprzód. -  g  p .

Korrelacja języka łacińskiego
z  hiśtorją starożytną.

Obok kw esty j naukow ych -porusza 
się na posiedzeniach Polskiego T ow a­
rzystw a Filologicznego (Kolo Lwów), 
•również zagadnienia dydaktyczne i me­
todyczne. Aktualność ich zw iększa się 
zw łaszcza te raz  w obec zbliżającej .sie 
ref-o-rmy ustroju szkoły  średniej, k tóra  
m a w ejść w  życie ® początkiem  now e­
go roku szkolnego.. Potrzebę cm aw ją- 
iii-a takich tem atów  na zebraniach tw a  
Filologicznego podniósł także N aeaJ-  
ńiic W ydziału Szkół Średnich w Kura­
torium OSL,, p. L. Ju s  p rzy  zamknięciu 
konferencji filologów, k tó rą  w ładze 
szkolne urządziły  w  dniach 9 i 10 gru- 

"dhia- 1932-r . d la  złapoiznania hauczy- 
cic lstw a języków  starożytnych  -z zada-

Strzeleckie zaw ody szkolne
we Lw o w ie .

Staraniem  Gbw, Koni. p . W , 4 trp . p. 
odbyiiy się z  okazji imiiejiin I-go' M ar­
szalka IAfeudiskięigo w  dniu, 25 ITT...b. r . . 
zaw ody strzeleckie z ' broni m ałoka li- ' 
brow ej na  strzelnicy  Miejsk. Komitetu 
W F i P W  (Pohulanka) o nagrodę w ę- ’ 
drow ną w postaci -plakiety bronzoWcj 
I-go Mairszallca P-olski, ufundow aną 
przez Miejski Komitet W F" i P W  w e 
Lw ow ie dla zespołów  hufców 'szkol­
nych  szkół średnich z te renu  miasta- 
Lw ow a. Zaw ody powyższe, zaszczycili 
sw ą obecnością: z ramienia Komendy 
Garnizonu płk. Gigiei-M elechowicz 
■dca 40 p. p., z ram ienia K uratora Okrę" 
gu Szkolnego Lw ów  prof. Dąbrowski, 
oraz szereg przedstaw icieli.w ładz’śzkcl 
pych  (.sportow ych.

D o zaw odów  stanęło 18 zespołów  
a  7 zaw odników .

l-śz e  miejsce -w klasyfikacji z e s p o - ' 
łow ej zajął zespół !. Gińm. P aństw , w 
składzie Gżapk-owski, Bue-clrWą-ld, Jo-- 
ehariówicz, Ge-droyć, W alaga, Szko- 
dziński.i Dubieński, uzyskując 638 pun­
k tó w  na 700 możliwych, a tem sam em

zdobyw ając poraź drugi z  rzędu  w.spo 
ninianą nagrodę; 2) IV. Gmin. 615 pkt.;
3) VII. Ginm. 60S pkt.; 4) III. Gimn. 
586 pkt.; 5) P ań stw . Szkoła Techh.

'576 pkt.; 6) XI. Ginm. 573 p k t ;  7)
X. Gimn. 568 p k t ;  8 ) P a ń s tw  Scmin. 
Naucz. 560 piet.; 9) V. Gnili, 553 p k t ;  
10) II. G im n.: 551 pk t.; U ) VI. Gimn.
543 pkt.; 12) 'Ż yd . Gimn. P ry  w. 533
pkt.; 1-3) Scmin. im. B. iPrusa 508 pkt.; 
14) XII. Gimn. 495 pkt.; 15) VIII. Gimn.
49,1 pkt.; 16) IX. Ginm. 480 p k t ;  17) 
To>w. Szkoły Haudl. 453 pkt.

•1-sze mtejsce indyw idualne zajął Jo -  
clianowicz 96 p k t  (I. Ginin.); 2) Ge- 
droyć 94 pkt. (I. Gimn.); 3) Smiecliow- 
ski 94 pkt. (III. Gimh.).

O rganizacja i k ierow nictw o z a w o ­
dów  spoczyw ało  w  rękach  Obw. Kom. 
P . W . 40 p. p. lept. G roszka Józefa. W  
skłaei komisji śedźiow&kieij1 i ' oblicze- 
iiidwej .zawodów wchodzili: kpi. Ja ­
gi ełtowićz, -por.- Łukom ski, po r. Zim- 
uoch. prof. dr. Chrystowsk-i, prof. 11 o- 
łuboiw śH  prof. K apałka, proi. Rzepka 
■i. chor. Ronianrszym

Ważne dla emigrantów
do Stanów Zjednoczonych.

niew ażne i- posiadacze ich m uszą zw ró  
cflć się  d o  sw ych  krew nych  o  ponow ne 
wynObien-i-o zaśw iadczeń.

Wystawa polarna w Leningradzie
Sow iecki Insty tu t Ar E tyczny zc-rgam- 
zow ał w  -Leningradzie w ystaw ę, k tóra 
m a na celu p rzedstaw ien ie’ w yników  
p racy  naukow ej sow ieckich -badaczy 
-podbiegunowych z,a ubiegłe 15 lat. Na 
w y staw ie  reprezentow ane są  w szy st­
kie dziedziny, w iedzy  w  zakresie  zwią 
zanym  z  w ypraw am i podbiegunowe- 
tili, a w ięc  geolog ja, hydrobiologia, 
etnografia. zoologia, kartografia, m ete­
orologia, aerologia, oceanografią i ónne.

Samochody i pojazdy mecha­
niczne w  Polsce.

niumi, -z  jakiem! się spotka w now em  
gimnazjum, > i _

Na odbytem  niedaw no (10 bm.) posie 
dzeniu iiuiesicczuem T w a, po odczycie 
tiaukowjmi, „prof, W ładysław  G rażew - 
sk-i om ówił zagadnienie korrelacja języ- 
kń łacfńskie-go z historia starożyt-na- 
w ykażując w iele punktów  stycznych 
nfiędzy obu przedm iotam i nauczania'. 
Skutkiem  tego  język łaciński może być 
„bram ą \vy-padową“ do uzupełniania, 
rozszefza-nia a- naw et samodzielnego 
traktówa-ma pew nych zagadnień z za­
kresu 'h isto rii s tarożytnej, k tó ra  w  pro- 
gra.nić szkoły jest- trak tow ana zbyt 
fragm entarycznie. Na tle tego  stosun­
ku między" obu przedm iotam i referent -. 
w yróżnił trz y  rodzaje  korrelacji tj. po­
mocniczą, rozszerzającą i samoistną, 
stosow nie do tego, czy  język lacińskii w 
stosunku do historii starożytnej odgry-- 
w,a rolę- pomocniczą, czy wiadomości z  
h is to r ii .starożytnej rozsaerza czy też 
Wkoucu w prost samoistnie traktuje, 
itonad.to. re fe ren t stw ierdził, że- stosu- 
iięk 5cęprelacy.itiyr :uic jest w spółczesny, 
.lecz i;nusj‘ się albo naw iązyw ać do na- 
b y łych  popraednio w iadom ości (fcorre- 
lacia „pro praeterito) lub zap-owiadaC 
p rijs z le -  związki (korrelacja „pro  fu­
tu ro”) .' - - -  

P onad to -referen t zw rócił uw agę nu 
to , ż-e jeżyk łaciński- i, historia -starKh 
Żytna,:uoż.c korre-lować z nauką o  
Polsce w spółczesnej i wo-góle historją 
now ożytną, -o ile. chodzi o  genezę róż­
nych pojęć p raw nych  z zakresu pra­
wa publicznego i pęy watnego, a- ponad­
to  pew nych 'ogólnych zjaw isk społem: 
uych, (gospodarczych, i politycznych. 
S tąd  wyn-iką w ielka żyw otność tych 
przcatpiotów  i ich aktualng znaczenie. 

W  dyskusji garść uw ag dorzudi-li dyr.
Bednarów ski 
rcfcuGil,

i bzm yt, radcą Śmiałek 1 
stp.

S y ndykat Em igracyjny Ictlkafcnotaie 
w sw oich biuletynach kom unikow ał 
emigrantom, starającym  się o w yjazd 
do S tanów  Zje-dn. o konieczności w y ­
starania się  od  sw ych krewinych, prze 
byw ających w, Ameryce, listów  gw a­
rancyjnych. iPomumio to  jednak, w  .dal­
szym ciągu p rzy jeżdżają  em igranci do 
konsulatu am erykańskiego w  W arsza ­
wie. p rzyw ożąc jedynie paszport za­
graniczny -i dokum enty, wymierni one w  
karcie w stępu. Nic m ają natom iast 
gw arancyj pieniężnych z Am eryki.

W  zw iązku z tern z-aznacza się. że 
.konsulat -nm-erj-kański p rzy  udzicląuiu 
w iz  ha  w jazd do Ameryki, bada z ca ­
łą dokładnością stan m ajątkow y osoby 
w zyw ającej, w ym aga bezw zględnego 
p rzedstaw  icmia zaśw iadczeń  banków  
am erykańskich, s tw ierdzających  w yso  
kość w kładów  o ra z  zaśw iadczeń od 
pracodaw ców  z podanie-m dokładnego
zarobku m iesięcznego osób. ziamieszr . . .  „  . , , , , „
jlcałych w  Ameryce-. -A w ięc żony, jadą- “ ta ‘nrch QaJŁvdl, Q{of ll g<
ce do sw y ch  m ężów , m ężow e- _  do U rzędu S ta t^ - c z n e g o  na  teranie Pol
sw ych żon. dzieci, udające sie do  rodzi fcurs^je- obecnie ogotom 34JOT po- 
ców  i rodzice ,-m ający .sw e dzieci w  ^m echam cznyoh. Nf  W.0W mte-
A m eryce -  m uszą bezw gzlędnie p tó ia  10 0 po
dać z Am eryki om aw iane w yżej gw-a- 3d™0:]i; , . .  .
rancie, gdyż w  przeciw nym  razie w i- - p o c h o d ó w  w ynosi ogółem
zy  nie. -otrzymają i zm uszone b ęd ą  w,na f ^ f 6- ® I IS 1 2  p rzy p ack  m rp o -  
cać do domu. L is ty  gw arancyjne mogą ^ z d y  P ry w a -to e j 5.426 W
b yć w ysy łane  bezpośrednia z Anie- doro^ 1 sam ochodow a n a  utobu- 
ryk i do konsulatu am erykańskiego w  or.ałz ^  ^ ' ^ ^ h d y  ciężatro-
W arszaw io  (Jasna 11), łub też  n a  ręce ^ n a d t o  zahe jestow aiiych  je s t
em igrantów . Zaznacza się p rzy to n , żc  1 8’! f  749 ^
gwararaoję. w ystaw ione w  ro k u  ttb. są I m echanicznych. . . . . .

t  wydawnictw periodycznych
DWUMIESIĘCZNIK ..NIEPODLEGŁOŚĆ1

Opuścił up rasę  ■ druka-fską now y, 16-ty 
zeszy t d\vinnłcslęczflfflca< „N-^pędlegftifć" 
Stałego w ydaw nictw a Instytutu Badania 
Najnowszej H*storji Polski. Bardzo żywo 
t-oywijajaca .się ostatnio działalność In s ty ­
tutu B. N. Ił. P., zaznaczająca się całym  
szeregiem  pierw szorzędnych w ydaw nictw  
odnoszących się • do dziejów najnow szej 
P o l s k i -  dokumcm uie się zw łaszcza 'arzeż  
fak t -stałego: nicprzerw anegó od czterech 
■lat w ydaw ania sw ego  organu jakim jest 
'„Niepodległość”. Nie zatrzym ując się dłu­
żej nad oceną w artośc i tego czasopismu 
które, .w śród w szystkich in teresu jących  się 
h isto rją  -najnowszą zbyt. dobrze jest zna­
ne  —  w y sta rczy  p rzy toczyć treść, ostatnie­
go zeszy tu  „Niepodległości".

W  .dziale a rty k u łó w -d r. M arją Z lotorzy- 
cka zam ieszcza dłuższą 'pracę ó B ronisła­
w ie Szw arcem , jednym ■ z • najw ybitnlef- 
Kz.ych organizatorów  z ipr,zed pow stania 

-tS63 foku. z k tórym  n,t w ygnaniu sybery j­
skim -spotkał się swego czasu  Józef PS,!- : 
sudski,- D rugą p racę  stanowi- a rty k u ł dr. 
Próchnika p. t.;  „Z dziejów w yw iadu ro - 
syjskihgo j wzajenrW ch usług rządów  za­
borczych", dalej Andrzej W achow iak pi­
sze o „Przedw ojennej emigracji polskiej w 
W estfalii i, Nadreuji jako czynniku ururor - 
riowicriia” , W ł. P-obug _ M alinow ski koń­
czy . dłuższą pracę .o ; paniiętjiej -radzie 
czerw cow ej P. P . S., p. t . : Na przełom ie 
ideow ym ", w reszcie W ładysław  Studaick; 
k reśli w spom nienia „Z pierw szych 
.d-ul w ojny”, tt Jan S tufiak  typow y p rzed­
staw iciel -szarej, bezimiennej m asy  -peio- 
w iaekiej daic barw ny  opis służby P. O. W, 
«a w si' w  r. 1Ó18.

P o za  działem  artykułów  „Dokumenty” 
zaw iera ją  szereg  pierw szorzędnych m ate­
ria łów  do . historji Zjazdu P ąp-sk iego  4 Li­
gi N arodowej, zaś dział „Miscelta.nea" jak 
zw ykłe zaw iera  drobne, niemniej cemic 
p rzyczynki d-o okresu objętego program em  
„NiepoiJleglośd”. Zeszyt -zam yka -dział . 
„Spraw ozdań” zaw ierający  liczne recen­
zje z najnow szych w ydaw nictw , z pomię­
dzy k tórych  poddana została ostrej ocenie 
dw utom ow a p raca  Scydy, scłiarahteryeo- 
w ana przez dr. W acław a Lipińskiego w 
recenzji „H istoria ua uslugadi polityiki” .

Zeszyt zawiera ponadto ciekawe ilustra­
cje, m iędzy innenn ' fotografie z  ałbum u 

- ża-ioarnisktego, gdzie się. znajduje rówmśeż 
foto-graf Ja z młocb'ch lad obecnego Prezy­
denta ■ -proi. Ignacego MoścJckie®o.

Cena zeszytu pojedynczego zł. 6._ ,
1 roczna  preoum erata  zł. 30. Adre* Redadccii 

i  AdmiM strac^: Instytut Badania Najnow­
szej HtetorS Polski, W arszawie A i UJd- 

l  .a d tn o L le  1, ttó a tm  Oa .-dŁ 87,.
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Nocowania
LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Lwów . 27 m arca.
Dolar El. 8.87 i jedna czw arta .
W transakcjach międzybankow ych, noto­

w ano: N aw y Jork  8.91—8.92, L >ndyn 30.55 > 
—30.65, Zurych 172.20—172.50, P raga  26.40
 26.55, Berlin 213—213.40, P aryż  35.05—
35.10; tendencja utrzym ana, usposobienie 
spokoine.

LW OW SKA GIEŁDA ZBOŻOWA.
Lwów , 27 n u r c a . '

P rzew ażna  część a rtyku łó \'v .z  zbożem 
chlebowem na czele, obniżył, się w c,e- j 
nie. O broty na-ogół ożyw ione, p rzy  zniżko 
wej tendencji.

GIEŁDĄ WARSZAWSKA.
W arszawa, 27 marca. (G)

Dew izy (trrnzakcie):

. B e lga  124.50, Holandia 359.80, Lon­
dyn 30.55, Nowy/ Jo rk  8.921, Nowy ’ 
Jork  kabel 8.928, P a ry ż  35.C7, P raga  
26.4S. Szw ajcaria 172.30, Sztokholm 
162.20.

O broty mniej niż średnie; tendencja 
m ocniejsza dla dew izy na N ow y Jork, 
słabsza dla dew izy na Londyn, dla in­
n y c h  dewiz u trzy  nana. Banknoty do­
larów e w obrotach irozag-iełclowycli 
8.876 —8.875. Rubel z ło ty  4.76*50. De­
w iza na Berlin w obrotach m iędzy 
bankow ych 212.90. M arki niemieckie 
banknoty w obro tach  pryw atnych  
211.80. Funt szterlung banknoty  w obro 
tach p ryw atnych  30.60.

giełdowe.
Papiery procentowe:

3 prc. pożyczka budow lana 41.50, 
4 prc, poż. inw estycyjna 105— 105.25, 

I 4 prc, poż. inw-est. serjow a 111.25—
111,50, 4 prc. państw , poż. premj. dola­
row a 54.75, 4 i pół prc. listy zastawnie 
ziemskie 39.25—39—39.25, 5 prc, poż. 
konwe,rsy.ina 43.75, 6 prc. poż. dolaro­
w a 56, 7 prc. poż, stabilizacyjna 55.63— 
56- 55.75, 7 prc. listy  zastaw ne BOK

Z E  S P O R T U .

J a k  w y g r a ł a
Finałow e spotkanie o m istrzostw o Lon­

dynu na kortach wrytych rozegrane w  so­
bo tę  pom iędzy Jędrzejow ska a najlepszą 
rak ietą  Anglii B etty  Nuthall zakończyło 
się sensacyi-nern zw ycięstw em  Jędrzejow ­
skiej w  stosunku 6:0 4:6 6:3. Jędrzejow ­
ska  odniosła w  ten sposób jedeai z najccn 
niejszych sukcesów, zajmując pierw sze 
miejsce w  turnieju i zdobyw ając po raz 
p :erw szy m istrzostw ^ Londynu na kor­
tach krytych.

W alka pom iędzy naszą m istrzynią a  An­
gielką trw ała  przeszło godzinę. P ierw szy  
se t Jędrzejow ska w y g ra ła  nadspodziew a­
nie łatw o, nie dopuszczając swojej przeci­
w niczki zupełnie do głosu i nie tracąc  ani 
jednego gema. W  drugim secie Nuthall o- 
fcejmuje in icjatyw ę i uzyskuje znaczna przei 
w agę. P rz y  stanie 4:1 dla Angielki Jędrze 
jow skiej udaio się częściowo odzyskać u-

.S3.25, 7 prc. obligacje BGK S.3.25, 7 prc. 
listy zastaw ne Banku Rolnego 83.25, 
8 prc. listy zastaw ne ni. W arszaw y
41,50, rS prc. listy 'tofstaw ne BGK 94, 
8 prc, obligacje BGK 94, 8 prc. listy 
zastaw ne Banki: Rolnego 94, Bank Pol­
ski 73—76. W arsz. Tow . Fabr. Cukui 
17.

Tendencja dla pożyczek państw o­
w ych i listów  zastaw nych  niejednolita. 
O broty akcjami m ale. W  obrotach pry 
w atnych  8-proce.ntowa dolarow a po­
życzka Dillonowska 65 i - 3/8—65.25. 

 o -------

J ę d r z e j o w s k a .
tracony  teren, ale tylko częściowo, gdyż 
se ta  w końcu w y g ry w a Nuthall w  stosun­
ku 6:4. W  trzecim  i ostatnim  secie nasza 
m istrzyni w  sposób widoczny panuje nad 
sytuacją i zw ycięża zdecydow anie 6:3. An 
gielka g ra  nierów no z w yrażnem  zdener­
wowaniem. Jędrzejow ska natom iast w yka 
zaia najw yższą klasę gry  i św ietny styl.

In teresujący ten mecz zgrom adzi! bar­
dzo liczną publiczność. C ała sobotnia, pra 
sa londyńska zam ieszcza spraw ozdania 
z meczu Jędrzejow skiej z Stam m crs stwiier 
dzając jednogłośnie, że zw ycięstw o Jędrze 
jo\yskicj było najzupełniej zasłużone i że 
w ykazata ona daleko w yższą klasę gry. 
Sobotnie zw ycięstw o nad B etty  Nuthall 
staw ia Jędrzejow ską na jednym z czoło­
w ych miejsc w śród najlepszych rakiet 
św iata. Spraw ozdaw cy sportow i, k tórzy  
znają Jędrzejow ską z zesz ło rocznych  snot

kań w Wdmbledon stw ierdzili, w  rozmo­
wie z londyńskim korespondentem  PAT  
kolosalny postęp w grze Jędrzejew skiej i 
kwalifikują ją jak o .Jedną  z  najpow ażniej­
szych wsDÓłzawodnrc-zek w tegorocznym  
turnieju w  Wimbledon.

Nowy rekord światowy.
M iody, nieznany dotąd p ływ ak am ery­

kański. Jack M edica. ustanowi! now y re ­
kord św iatow y w pływ aniu na 400 mtr. 
stylem  dowolnym w czasie 4:42,4 sek. Da 
w ny rekord należał do F rancuza T a ris a i 
w ynosił 4:47 sek.

Lekkoatletyczna odznaka za 
specjalizację.

Polski Zw. L ekkoatletyczny przyznaje 
odznakę za specjalizację każdem u zaw o­
dnikowi, zrzeszonem u w  PZL.A k tó ry  o- 
siągnie, poczynając od rloku 1933 w  danej 
konkurencji minima następujące:

Panie: 6u km. — 7,8 sek, 100 m. — 12.4 
s„ 200 nr — 26 S, 800 m. — 2:22 80 m.
płotki — 12,4 s, wciai z m iejsca —  250 
ctm. w dał w  rozbiegu — 550 chn. w zw yż 
— 150 ctm ., kula — 11.50 m tr, dysk -  38 
m tr.. oszczep — 38 mtr., trójbój —200 pkt, 
pięciobój — 4000 kpt.

Panow ie: 100 m. — 10,8 s. 200 m — 22 
sek. 400 m— 49,8 s, 800 m — 1 :55,4 s, 
1500 m — 4:01 s. 5000 m — 15:15 *s, 
10.000 m — 31:50 sek, maraton — 2 g. 50 
min., 110 m z płotkam i — 15,2 s, 400 ni 
płotki — 55 s, 3 kim. z przeszkoaam i — 
10 min, wdał — 730 ctm., w zw yż — 187 
ctm, tyczka — 390 tem, trójskok — 14,60 
mtr., kula — 14.70 m tr, dysk — 45.50 m tr, 
os-z-czep — 64 m tr, miot — 45 m tr. pięcio 
bó j—  3.800 pkt., dziesięciobói — 7800 pkt.

 O-------

Ogłoszenia urzędów e,
L I C Y T A C J E .

Komornik Sądu Grodzkiego na Podgó­
rzu w Krakowie, I. RewAu obw ieszcza, że 
5 m aja 1933, o 10-tej rano odbędzie się 
w  Sądzie Grbdzkuu na Podgórzu w  K ra­
kow ie iicytacia realności III-pietrowej, po­
łożone! na Podgórzu w  Krakowie, pl. Zgo­
dy 2. Iwlt, 336. ks. gr. gm. kat. K raków, 
Dz. XXII., Podgórze, Józefa B eckera w ła­
sne i. W artość  szacunkow a w y ro si
116.654.25 zł. — najniższa oferta 58.327.12 
zł., poniżei której sprzedaż nie nastąpi. 
Każdy z licytujących winien przed -lOZpo. 
częciem licytacji złożyć w adium w  wy= d- 
kości 1/10 ceny szacunkow ej t. j. 11.665.42 
zł. w  gotów ce lub w  książeczkach w kład­
kow ych, papierach w artościow ych, z  tem, 
że papiery  w artościow e przy jęte  będą 
w wartość* 3/4 ceny  giełdowej. P rzy  li­
cytacji będą zachow ane ustaw ow e w arun­
ki licytacyjne. W  ciągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacja wolno przeglądać 
ak ta  postępow ania egzekucyjnego w  Sądzie.

1110/K

Km. 27/33. E dykt licytacyjny. S bona- zo ­
bowiązana Leon Szw ak w  Ce ity r Str. 
W ousoket w  A m eryce. Na w niosek Sam ue­
la Weinibauma w  G rzym ałow ie odbędzie 
s ię  dnia 27 czerw ca L933 r. o  godzinie 10 
przedpołud., w  b iurze Nr. 6 Sądu G rodzkie­
go w G rzym ałow ie, licytacja realności obi. 
whl. 575 iks. gr. gm. kat. Nowosiółka. sk ła­
dającej się z połow y pgr. 321 ob„zaiu 
1 m órg 67 sążni kw . W artość szacunkow a 
900 zł. N ajniższa o fe rta  600 zł. Poniżej 
najniższej o ferty  sprzedaż nie nastąpi. P ra ­
w a  czyniące licytację niedopuszczalną win­
ne by ł zgłoszone najdalej na  term inie licy­
tacyjnym , w  przeciw nym  boy  lenn raz ie  nie 
będą uwzględnione.

T eodor Butkcw&ki, komornik 
Sądu G rodzkiego w  G rzym ałow ie, 11I1/K

E. 4343/31. E dykt licytacyjny. Dnia 20. 
kw ietnia 1933, o godz. 9 rano odbędzie się 
w  tut. Są-dzie, b iw o  Nr. 12, licytacja real­
ności lwi:. 81, gminy Bochnia, składającej 
się z panc, budow lanej, obszaru  228 sążni, 
oraz kam ienicy jednopiętrow ej p rzy  ulicy 
K raszew skiego i domu drew nianego. Osza­
cow anie 76.766 zł. Najniższa cena 38.383 zi. 
W arunki i akta do przejrzenia.

Sąd Grodzki
Bochnia, dnia 30 grudnia 1932. 1112

Km. 454/33. (E. 2367/32). E dykt licytacyj­
ny. D nia 1 m aja 1933. godzina 8*30 rn.no 
b iuro Nr. 5, odbędzie się licytacja 3/4 czę­
ści realności w iejskiej whl. 307 i 445 gm. 
Dobra, ocenionych na 954 ii . 37 gr. Naj­
niższa oferta  w ynosi 672 zł. 88 gr.

KomorniK Sądu Grodzkiego
Sieniawa 38 lutego 1933. 1J18/K

HI. Km. 104/33. (E. 6780/30). E dykt licy­
tacyjny. Na w niosek Heleny G etter 
W C zortkow ie starym , odbędzie się dnia 10. 
maja 1933 r„  godzina 10 rano w  tutejszym  
Sądzie, biuro Nr. 51, na zasadzie zatw ier­
dzonych w arunków  licytacyjnych, licy ta­
cyjna sprzedaż ruchom ości 3/4 części whl. 
2426 gin. kat. Czortków  z W ygnanką,

obejmująca pbud. 61012 w raz z domem — 
pgr. 1445 — w artość szacunkow a w raz 
z przynależ. 1*86 zł. 60 gr. — najniższa 
eferta  788 żf. Poniżej najniższej oferty, 
sprzedaż nie nastąpi. Era,rlinki do p rzejrze­
nia w  biurze Komornika, Rew iru lii., 
drzw i Nr. 16.

Komornik Sądu Grodzkiego, R ew ir III.
w C zortkow ie. 1119/K

III. Km. 324/33. (E. 2728/31). E dyki licy­
tacyjny. Na w niosek M otia Reicha, D niytra 
Telezyn. i F irm y M. T iger, odbędzie się

j dnia 10 maja 1933, godzina 8 ■'ano, w  tu- 
I tejśzym  Sądzie, biuro Nr. 51. na zasadzie 
I u tw ierdzonych w arunków  licytacyjnych 
j licy tacy jna sprzedaż następujących n ieru­

chom ości: a) whl. 212 gm. kat. Jagielnica 
stara , obejm ująca pbud. 44/3 bez budyn­
ków  — pgr. 60/2 ogród — w artość  szacun­
kow a yyraz z  p rzynależ. 480 zł. — najniż­
sza oferta  320 zł.; b) whl. 1362 gm kat.
Jagielnica stara , obejm ująca Pgr. 405/4
rola. w artość  szacunkow a w raz  z przy,na­
leżnościami 1600 7.1 — najniższa oferta
1067 z i.; c) whl. 1461 gm. kat. Jagielnica 
s t e n .  obefm ująca mgr. 410/257 rola, pgr. 
494/5 rola — w artość szacunkow a w raz  
z przynależ. 1700 zł., najniższa oferta 1134 
z ł.; d) whl. 1586 gm. kat. Jagielnica stara . 
obejm ująca pgr. 405/4 rola, pgr. 405/113 
ro la, pgr. 408/25 rola — w artość szacunko­
w a  w t i7, z przynależ, 6.200 zł. — najniż­
sza oferta  4.134 z ł.; e) 5/8 części whl. 
1178 gm. kat. Jagielnica stara , obejm ująca 
pgr. 52/2 ogród — w artość  szacunkow a 
w raz  z przynależ- 350 zł. — najniższa o fer­
ta  234 zł. Poniżę: najniższej o ferty  sprze­
daż nie nastąpi. W arunki do przejrzenia 

b iurze Komornika R ew iru III., drzw i 
Nr. J6.

Korrtornik Sądu Grodzkiego; R ew ir III.
w  Ceortikowie. 1120/K

Km. 569/33. E dykt licytacyjny o raz  w e­
zw anie do zgłoszenia w ierzytelności. Na 
w niosek strony egzekw ującej Skarbu P ań ­
stw a  przez G eneralną P rokuratorię  R. P. 
O ddział w e Lw ow ie odbędzie się dnia 28 
kw ietn ia 1933, o godzinie 10 przedpołu­
dniem, w  biurze Komornika Nr. 11/1. p., 
na zasadzie zatw ierdzonych  w arunków  li­
cy tac ja  następujących realności: 1/5 nie- 
wydzielocia część nieruchomości w  Cho- 
rostkow ie położonych, a składających się 
z 1) par. roli w  niwie „od L w iślaństeej 
karczmy**, obszaru 1 n fc rg j v  granicach 
od w schodu Stefan Bełzki, od zachodu 
Wasyl: M ostowy, od północy gościniec, od 
południa Sugłówki. Nieruchom ość pow yż­
sza oszacow ana została  na  160 zł. Najniż­
sza oferta  w ynosi 106 zł. 66 g r.; 2) pgr. 
roli w  niw ie „za rudką“, obszaru 1/2 m or­
ga. w  granicach od wschodu i zachodu 
Sugłów ki, o-ć północy Mirion Groch, od 
•południa O teksa Jaw ny. Nieruchom ość po­
w yższą oszacow ana została na 90 zł. N a;- 
niższą oferta wynosi 60 zł.; 3) pgr rola 
w  niwie „od U wiśiańskiej karczmy**, obsza­
ru 1 m orga w granicach od r  ,schodu G rze­
gorz Zima, od zachodu Józef Podhoro- 
decjp, od południa gościniec, od północy 
sugłówki. N ieruchom ość pow yższa oszaco­
wana została n? 200 zł. Najniższa oferta 
wyno9i 133 zł. 33 gr. Nieruchomości po­
w yższe stanowią w łasność zobowiązanego 

* P aw ła-Podolskiego, syna M acieja i w  iego

posiadaniu się znajdujące, Poniżei najniż­
szej oferty  sprzedaż nie ciasta pi. W arunki 
i inne dokumentu przejrzeć m ożna w  biu­
rze Komornika Nr. M /l. p.

Kazimierz Kossowski 
Komornik Sądu Grodzkiego

K opyczyńce, dnia 22 m arca 1933. 1131 /K

Kin. 976/33/1. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu Grodzkiego w Tłustein. zam ieszkały 
w  Tiustem, na zasadzie art. 602 K. P . C. 
obw ieszcza, że w  dniu 7 kw ietnia 1933 r., 
od godz. 14 odbędzie się licytacja publicz­
na ruchomości, należących do Jochew ed 
Sporu, w  jej lokalu w Tiustem , miasto, 
sk ładających isię z tow arów  b ła w a ta c h  
i mebli, oszacow anych n-a łączna sumę 
2.144 zł., k tóre m ożna oglądać w  dniu li­
cytacji w mi.ejscu sprzedaży, w czasie w y­
żej oznaczonym .

Komornik: Antoni Paclaw ski.
T łuste, dnia 22 m arca 1933 r. 1122/K

Km. I. 1873/33. Edyatt licytacyjny oraz 
w ezw anie do zgłoszenia w ierzytelności. 
S trona zobow iązana M ajer i L aura Kauzel- 
■pold w  Staimsławowie, Sapieżyńska 45. 
Na wniosek Miejskiej Komunalnej Kasy 
O szczędności w  Stanisław ow ie, jako stro ­
ny egzekw ującej przez D ra J. M oslera, 
adw okata w  Stanisław ow ie, cdoedzie się 
dn. 5 m aja !o godz. 10 przedpof. w  biurze 
Nr. 103, a a  zasadzie przedłożonych i za­
tw ierdzonych warunków* licytacja następu­
jących realności: Księga gruntow a: Stani­
sław ów . Whl. 1008. Oznaczenie realności-: 
■pbud. lkat. 913 Nd. poi. 45, o  pow ierzchni 
334 m. kw. Na partedi tej położone s ą : dom 
miejizkalny, budyirtek gospodarczy i hućy- 
nek m ieszkalny. W artość szacunkow a w raz  
z przynależ. 17.886 zi. Najniższa oferta
8.943 zł. Poniżei najniższej o ferty  sprzedaż 
nie nastąpi. — Ogólne w ezw anie w ie ­
rzycieli hipotecznych. Z w yjątkiem  wie­
rzycieli, k tó rym  służy łączne praw o 
zastaw u, lub k tórych w ierzytelności są
W arunkowe, w zyw a Się w szystk ich
innych wierzycieli,, m ających pretensje hi­
potecznie ubezpieczone na tych rcalno- 
ściaeh, aby  najpóźniej na dni 8 przed te r­
minem licytacyjnym  -oświadczyli, czy  żą ­
dają zaspokojenia sw ych w ierzytelności 
p rzez  zapła tę  w  gotów ce lub też zgadza­
ła się na przejęcie długu przez nabyw cę, 
a  uwolnienie dotych, zasow ego dłużnika. 
Kto najpóźniej na  dn-f 8 przed term inem  li­
cytacyjnym  nie zażąda zaspokojenia sw ci 
w ierzytelności przez zapła tę  w  gotów ce, 
tego uw ażać się będzie za zgadzającego 
się na przyjęcie długu p rzez  nabyw cę, ja- 
ko też na uwolnienie dotychczasow ego dłuż 
n ika; późniejsze ż ą d a n e  zap ła ty  w gotow ­
ce mogłoby być uw zględnione tylko za 
zgoda nabyw cy. — Osobne w ezw anie w ie­
rzycieli, których pretensje pow sta ły  z  ty - 
■ ulu udzielenia k redytu  lub oparte  są  na 
zapisie kaucyjnym W szczególność" w z y ­
w a się w ierzycieli, na k tórych  rzecz  w pi­
sane jest praw o zastaw i1 dla w ierzytelności 
pow stały cli z ty  tułu bądź udzielorego kre­
dytu, bądź prow adzenia in teresów  albo 
ewikcii allbo też  odszkodow ania, ab y  naj­
później na tenmini< licytacyjnym p^zed roz­
poczęciem licytacji oznajmili, ile w ynoszt 
już teh pretensje do s trony  zobowiązanej 
z tych stosunków  praw nych w ynikające 
Pow yższe ośw iadczenia i oznajmienia na­

leży w nieść do Sądu aa  odw rotnej stronie 
^znaczonego pisemnie lub ustnie do prot-o- 
kutu.

Komornik Sądu G rodzkiego. R ew ir I.
Stanisław ów , dnia 22 m arca 1933 1123/K

U PA D L O Ś C I.
Sa. 90/32. Zastanaw ia się postępow anie 

ugodowe -otwarte do m ajątku dłużnika M c- 
zesa W eissa w  Dębicy.

Sąd O kręgow y W ydział 1.
T arnów , dnia 27 sierpnia 1932. 1114

S. 5/32/30. W  spraw ie konkursow ej do 
m ajątku Saula i Rozalii W eiserów  w yzna­
cza się ponow ną audiencję celem złożenia 
prz^r, 'kryda-tarjuiszy przysięgi m anifesta­
cyjnej c a z  rlozpoznania zgłoszonych p re- 
ten sy r na dzień 13 kw ietnia 1933, godzina 
11'30. sala 23 tutejszego Sądu.

Sąd O kręgow y
Lwów , 20 grudnia 1932. 1115

Sa. 103/32/66. W  spraw ie postępow ania 
ugodowego Prot. spółki ha.ndl. Jonasza 
K uhinarker i jaw nych spólników  Adolfa 
Kieslera i 1nż. Kieslera w e Lw ow ie odra­
cza się audiencję ugodow ą na dzień 28. 
kw ietnia 1933, godz. 11 ‘30, Sala 23, R utow . 
skiego 13.

Sąd O kręgow y
Lwów, 27 styczn ia  1933. 1116

Sa 12/33/8. Edykt ugodow y. O tw arcie 
postępow ania ugodow ego do m ajątku fir­
my handlowej K. et J. Schaycr w c Lwowie 
A kadem icka 5 i jaw nych spólników Marii 
z Boczkowskfich Schayerow ei i Juliana 
Schaycr w e Lwowie, ul. Akademicka 5, 
wpisanego w  rc-iestrze handlow ym  pod fir­
mą K. et J. Scliayer, handel p tóeieii i to-. 
w 'aró\v b taw atnych we Lwow ie, Akademi­
cka 5. Komisarz ugodow y: Dawid Terkel. 
sędzia Sąati O kręgow ego w e Lwow ie. Za­
rządca ugodow y: M icha1 G órniak w e L w o- 
wde. Akademicka 3. Audiencja do zaw arcia 
ugody w wymienionym  Sądzie, biuro Nr. 
23, dij^a 29 maja 1933, o godz. 11‘30 przed­
południem. C zasokres do zgłoszenia wie­
rzytelności do 25 m aja 1933.

Sąd O kręgow y 1
Lwów , dnia 22 m arca 1933. 1117

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
I. T. 73/32. Edykt. Audi z ci Roman. rei. 

■rzym. katol., syn  Jana i Antoniny z Fu­
glów. urodzony dnia 24 sie-pnia 1899 r. 
w  Sokore, pow . Gorlice, w yrm n ik . zagi­
nął w  Ameryce- w  rrku 1913 r. Kto ma 
o mm wóadoroośe, wMiten* o tem donieść 
w  ciągu roku od ogło izsnia.

Sąd Okręgowy. Wydział I„ cywilny
Jasło, dnia 18 m arca 1933 1109
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